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„Nie złamie ich burza,

nie strwoży grzmot"
Napisał dla „Nowego Świata" Leon

KILKA SŁÓW O NOWYM RZĄDZIE FRANCUSKIM
Paryż, 17-go kwietnia.

Po sześciodniowym kryzysie gabinetowym powstał we Francji
nowy rząd lewicowy,

Przypatrzny się sprawomtrzeźwo i bezstronnie, Tekt poszcze-
gólnych ministerstw przypadły w udziale osobistościom z kartelu
Lewicy, Inaczej być nie mogło, ponieważ przeważająca większość
w francuskiej Izbie Posłów znajduje się po stronie radykałówi so-
cjalistów. Przy obecnym układzie grup żadna inna kombinacja
zapomocą koalicji czy też kompromistów jest niemożliwa.

Sześć dni kryzysu rządowego nie powinno jednak przejść bez
echa na łonie polityki międzypartyjnej Kartelu. Dymisja gabinetu
Herrlota ma inne jeszcze znaczenie moralne, które odnosi się tyl-
ko do stronnictwzainteresowanych.

Rząd Herriota składał się z samych radykałów przy poparciu
całej fakcji socjalistyczneji grup zbliżonych (tzw. la politique de

Siła rządu opierała się na szeregu stronnictw, które 1ą-
czyły wspólne zamiary, dążności, itd. Pomimo, że podczas jedyna-
stomlesi¢cznego rządzenia gabinetu Herriota nie było wypadku
nielojalności wśród grup Kartelu, jednak od czasu do czasu da-
wały się wyczuć rodzaje niemych zastrzeżeń, jakie w przyszłości
mogą narazić na szwank całość zrzeszenia,

Chodzi teraz przedewszystkiem o utrzymanie spoistości wśród
francuskiej Lewicy. Nie należy bowiem zapominać, że Kartel
(blok) Lewicy nie jest stronnictwem, tylko grupą zjednoczonych
partji, która jednością silna, może podtrzymywać rząd postępowy
1 stawił czoło reakcji,

Ażeby więc wywiązać się z zadania i nie zawieść nadziei wię-
kszości narodu francuskiego, koła parlamentarne lewicy muszą
przedewszystkiem należycie skonsolidować główne wytyczne
swoich programów, ażeby na przyszłość uniknąć nieporozumień
1 taró. Wprawdzie dotychczas niema jeszcze nic alarmującego,
jednak obecna fizjognomja rządu przemawla za "oczyszczeniem
atmosfery" bardziej, aniżeli podczas ostatnich tygodni Herrlot'a.

Najwybitniejszemi postaciami w nowym rządzie francuskim
%

Paweł PAINLEVE, premier i minister wojny, dotychczasowy
prezydent izby poselskiej, Jest jednym z twórców programu
Kartelu, a nominacja jego spotkała się z ogólnem przyklaśnię-
clem

Arystydes BRIAND, minister spraw zagranicznych. |Socja-
lista, w ostatnich latach Briand swój punkt widzenia znacznie
zmodyfikował, stając się napoły ugodowcem, Jego przemawia-
nie w Izbie posłów za utrzymaniem ambasady francuskiej przy
Watykanie wywarło tu bardzo przykre wrażenie. Zjazd Rady
Socjalistów Francuskich odmówił mu poparcia w wypadku, gdy-
by przyjął propozycję prezydenta Republiki dla uformowania reg-
du. Wybór Brianda ma podkład głębszy, dotychczas nie znany.

Józef CAILLAUX, minister finansów. Radykalny socjalista,
podczas swojej kilkunastoletniej karjery dyplomatycznej przeszedł
"ogień i wodę." Nadzwyczaj zdolnyi ambitny, wyprowadza za-
graniczną politykę francuską w kierunku sojuszu z Niemcami
przeciw Anglii, Podczas wojny chciał urzeczywistnić swoje za-
miary, jednak aresztowano go i za zdradę główną został skazany
na wygnanie z pozbawieniem praw. Mając wielu zwolenników,
został przez Herrlot'a ułaskawiony i oto... po kilku miesiącach
otrzymuje tekę ministra, Jego nominacja została przyjęta z wiel-
ką rezerwą nawet wśrodowiskach postępowych.

Skład nowego rządu nie jest jeszcze ostatniem słowem Kar-
telu. Na fotelach ministerjalnych mogą zajść pewne zmiany, cze-
mu wyraz daje główny organ lewiconcou "Le Quotidien": "Czy
gablnet jest już skonstruowany? - pisze p. Pierre Bertrand, (17-
go kwietnia). - Być może. Wilerzymy. Zresztą najbliższa przy-
szłość okaże.

Chociaż więc małe przesunięcia w rządzie są jeszcze możli-
we, jednak wyłącznie tego rodzaju, które nie zmienią oblicza rzą-
du (polityki Kartelu), a będą zależne od udogodnień dla rządu i
harmonijnej współpracy.
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Stanowisko nowego rządu francuskiego nie ulegnie zmianie

w stosunku do spraw polskich. Premier Painleve fest polonofl-
lem. W rządzie francuskim zmienili się tylko ludzie; nowe siły
przemawiają raczej za wzmocnieniem pozycji Francji demokra-
tycznej względem jej sojuszników, aniżeli za jakiemkolwiek zbo-
czeniem, przeciw czemu opowiedziałyby się te miljony ludu fran-
cuskiego, którego wolę reprezentuje obecny rząd.
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NEW YORK, CZWARTEK

› Polska zabrała się do

skóry bolszewików

Białoruś gniazdem komunizmu -Aruzłowmo tysiące osób l

 

WARSZAWA, 29 kwietnia. -
Obawiając się rozlewu krwi na
pierwszego ja, na który to
dzień komu polscy na Bia-
łorusi przygotowywali |powsta-
nie, najwidoczniej zasilani przez
bolszewików, rząd polski rozpo»
czął nagonki na kwatery komu-
nistyczne, aresztując wszystk
podejrzanych o należenie do tej
partji.

Przez ostatnie parę dni, zaroz
po krwawych zajściąch w Buł|
garji, Hiszpanii i innyth krajach.
władze na Białorusi rozpoczęły
najazdy i areszty.
Dotąd aresztowano kilkanaście

set osób, które zamknięto wmiej
scowych więzieniach, Dalsze na-

  

 

 

 

gonki odbywają się na Wołyniu
i innych wschodnich granicach

 

Polski, gdzie prąd rewolucyjny
jest silny, dzięki ustawicznej łą-
czności z Bolszewją.

du angielskiego, że bolszewiey
planują wywołać światową rewo-
lucję na pierwszego maja, rzą

| polski postanowił zapobiedz nie-
| potrzebnemu rozlewowi krwi, De
l pesza ta nie podaje atoli, czy i w
| środkowej Polsce odbyły się na:
| jazdy i areszty, co jednak zdaje

się prawdopodobnem, ze
względu iż bolszewicy skoncen-

I Idąc w myśl ostrzeżenia rzą-

i

 

być

| trowali całą siłę w celu zrewo-

| lucjonizowania Polski.

 

WARSZAWA, 29 kwietnia.

(Depesza kablowa dziennika „The

New York Times"). - Wiado-

mość o obraniu marszałka pol-

nego von Hindenburga prezyden-

tem Niemiec, wywołała rozcza-

rowanie u Polaków i ździwienie

wśród Niemców, zamieszkałych

w Polsce, którzy przepowiadali,

że Marx otrzyma większość gło-

sów. Stanowisko rządu, prasy 1

opinji społecznej jest zupełnie

spokojne.

Nad konsekwencjami wyborów

wszyscy zamyślają się poważnie.

Wielu polityków sądzi, że wynik

wyborów ma tę dobrą stronę, że

przynajmniej inne państwa będą

wiedziały, z jakimi Niemcami bę-

dą miały do czynienia, a wszy-

scy są przekonani, żę tym razem

oczy Anglji otworzą się i ujrzy

ona Niemcy w Ich rzeczywistem

świetle, m. jednocześnie złoto a-

merykańskie przestanie płynąć

do Niemiec tak szerokiem, jak do

tychczas korytem.

SENAT POLSKI RATY-

FIKOWAŁ KONKORDAT

Z WATYKANEM

WARSZAWA, 29 kwietnia, -

Senat polski ratyfikował tu kon-

kordat, który reguluje na zawsze

stosunki między Polską a Waty-

kanem, Zwolennicy konkordatu

mają nadzieję, że religijny pokój

w Polsce oparty jest obecnie na

silnej podstawie.

 

WARSZAWA 0 WYBORZE HINDENBURGA

PREZYDENTEM NIEMIEC

Wśród Polaków zapanowało wielkie rozczarowanie
 

-- r

Rozpoznano mordercę

Polaka
 

CHICAGO, III., 29 kwietnia, ~

Jeżeli HenryJ. Fernekes miał ja

kiekolwiek obawy, że zostanie wy

dany władzom w New Yorku -

 

gdzie czekałaby go śmierć wkrze

śle elektrycznem za cztery mor-

derstwa i liczne bankowe

ki, obawy te rozwiały się ostat-

nio, Został on identyfikowanyja

ko zabójca obywatela w Chica-

go, gdzie może spodziewać się szu

bienicy za tę zbrodnię.

Franciszek J. Palt, prezydent

i Jan T, Jasiński, wiceprezydent

polskiej spółki pożyczkowośbu-

downiczej, rozpoznali go jako
 

mężczyznę, który 19 marca za ,

strzelił Michała Świątkowskiego.

kasjera spółki.

Świątkowski, Palt i Jasiński je

chali owego dnia z biura spółki

do banku, aby deponować $12,000

w gotówce i $81,000 w czekach.

Przy ul. Mospratt i 32¢) automo-

bil ich został zmuszony do za=

trzymania się przy chodniku

przez inny samochód z trzema w

nim znajdującymi się mężczyz»

nami, którzy dobywszy rewolwe-

rów, zażądali wydania im pienię-

dzy, a gdy Świątkowski stawił 0-

pór, zastrzelili go na miejscu.

 

 

 

Wielki spisek bolszewicki w Polsce

Uwięziono ośmiu członków poselstwa sowieckiego w War-

szawie-Przekupywali oficerów i urzędników polskich,

aby dostać plany wojskowe-Wojkow ma być odwołany

       

PATROLE PRZECIWKO KOMUNISTOM

 
 Wielka liczba agentów policyj

nych wkrótce zostanie wysłana,

by trzymać straż we wszystkich

budynkach publicznych, kościo-

łach i domach wybitnych urzędo-

wych, osobistości, ponieważ wła-

dze miejskie przewidują możli-

wość demonstracyj i zamieszok

komunistycznych w New Yorku

w związku z ostatnimi wypadka-

mi w Bułgarji. Główny inspektor

William Lahey wystosuje cyrku-

lure do wszystkich policyjnych

stacy) z poleceniem przygotowa-
 

nia się na wszelkie ewentualno-

ści. Data wydania tego cyrkula-

rza nie została opublikowana.

Wtym roku na dzień 1-g0 ma-

ja specjalni detektywi pod kie-

rownictwem James Segan'a z od-

działu miotaczy granatów rozto-

czą nadzór nad spokojem miasta,

ponieważ tajna policja zebrała

wiadomości o przygotowujących

się demonstracjach, Ci detektywi

działali w ostatnich czasach jako

szpiedzy i w swych spraworda-

niach przewidują możliwość za»

burzeń.

DR. GRUSZKA KIEROWNIKIEM KONSULATU

W NEW YORKU
 

DETROTT, Mich., 20 kwietnia.

-- Dr. Sylwester Gruszka, konsul

Rzeczypospolitej Polskiej w De~

troit, wyjechał w niedzielę do

© New Yorku celem objęcia chwi-

lowego kierownictwa tamtejsze›

go Polskiego Końsulatu General.

nego.

Wobec wyjazdu konsula Gru-

stki, kierownictwo tutejszego

Konsulatu Polskiego spoczęło w

| rękach wicekonsula, dra. Zdzi-

sława Chełmickiego,
  

WIEDES, 29 kwietnia. - A-

resztowania Polaków w Rosji i

rosyjskich komunistów w Polsce

stały się takim zwyczajnym wy-

padkiem, że przemijają zwykle

bez szerszego wrażenia. Jednako-

woż ostatnie aresztowania w War

szawie wywołały sensację.

Ośmiu członków rosyjskiego

rządowego przedstawicielstwa w

Warszawie zostało w tych dniach

uwięzionych i są procesowani o

szpiegostwo. Są oni oskarżeni o

przekupienie polskich urzędni=

ków i oficerów celem dostania

tajemnie wojskowych.

Między innemi, usiłowali zdo-

być plany mobilizacji okręgu Lu

blin. W związku z tą sprawą kil.

ku niższych oficerów polskich zo

stało uwięzionych. Podobno głów

ni winowajcy rosyjscy uciekli już

zagranicę przy pomocy dyploma-

tycznych paszportów.

Podczas przesłuchów w sądzie

obrońca oskarżonych, dr. Hof-

mokl-Ostrowski, strzelił G-krot-

nie do ofieera, zeznającego -jako

świadek. Wszystkie strzały chy-

| biły. AdwoRat zosta! rozbrojony

1 i aresztowany,

 

Prawdopodobnie proces wyja-

wi fakty, dowodzące, że dyploma

ci sowieccy w Polsce prowadzili

czynną kampanję rewolucyjną

przeciw Polsce. Odkryto np., że

rosyjskie meroplany przewoziły

propagandę przez granicę i

cały paczki w lasach, skąd zabie-

rali je ich pomocnicy. Podobne

paczki znaleziono też w wago-

nach pocztowych, przybywają

cych z Rosji.

Wojkow, sowieckiposeł w War

szawie, zostanie prawdopodobnie

odwołany.

Sądzą tu, że Polacy zabrali się

na ostre do skóry agentów bol-

szewiekich, z konieczności ucie-

kli się do represji przeciw So-

wictom, które ciągle aresztują

Polaków i skazują ich na śmierć.

Ostatnio nadeszła z Mińska wia

domość, że bolszewicy sądzili tam

sześciu Polaków oskarżonych o

szpiegostwo i agitację pro-polską

na Białorusi. Pewien Polak, naz-

wiskiem Czerkowa, kelner i żan=

darm Camtna zostali skazafi na

rozstrzelafie. Czterej pozostali o-
 

 trzymali wyroki więzienia,
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„NOWY ŚWIAT"

Ten zawsze go czyta

** CENA3CENTY -

JUNKRZY PRUSCY ROZWIA-

ZALI BLOK PRAWICOWY

NIE UKRYWAJĄWIĘCEJWRO-POŻYCZKA MIASTAWARSZAWY BĘDZIE
WYMIENIONA NA

WASHINGTON,D. C., 29 ›.me
nia. - Sekretarz tutejszego
selstwa Leon Orlowski, 0mm
że pożyczka miasta Warszawy z
ciągnięta w roku 192tym zost
nie przeliczona wstosunku trz
stu marek do złotego, Przedsta-
wiciel miasta Warszawy ma pr
być w sprawie zwrotu pożyczki
do Ameryki w maju

 

    

  

  

Włochy dopiero teraz zaczy-
nają się poznawać na

Niemcach 
RZYM, 29 kwietnia, - Niemcy

wyszły z wojny światowej jesz-
cze siln pod względem kon-
kurencji, niż byli dawniej i fakt
ten zaczynają Włochydopiero na
“hunt; skórze rozpoznawać.

wywiadzie z koresponden-
tem „Daily News" oświadczył po-
set Olivetti, przewodniczący sto-
warzyszenia przemysłowców, że
układy _handlowe prowadzone
między Włochami a Niemcami
zdają się obracać na niekorzyść
Włoch i co gorsze, Włosi będą
musieli na niemieckie żądania si
zgodzić. Wprawdzie Niemcy zga-
dzają się zniżyć dla włoskich pro
duktów opłaty celne, same jed-
nak żądają również jeszcze wię-
kszej zniżki, Wten sposób Niem-
cy będą mogły opanować rynki
włoskie i poważnie zagrozić prze-
mysłowi włoskiemu,

TRZĘSIENIE ZIEMI
W PIĘCIU STANACH

CHICAGO, 29 kwietnia, - Wedle
depesz tu otrzymanych, 5 stanów
Ilinois, Indlana, Kentucky, Missouri
i Ohio, zostały nawiedzone lekkiem
trzęsieniem ziemi, Trzęsienie to trwm
to 30 sekund, lecz ponad wstrząśnie-
niem budynkami, żadnej większej nie
wyrządziło szkody.

  

  

       

BERLIN, 29 kwietnia. (De-
| pesza Seymour'a B. Cougera
| do dziennika "N. Y, Evening-
Post.") - Skrajni nacjonaliści
ogłosili rozwiązanie prawicowe
go bloku, oświadczając, że jest
on już więcej niepotrzebny,
gdyż spełnił swe żądanie, wy-
bierając marszałka polnego von
Hindenburga prezydentem i że
obecnie niema więcej potrzeby
ukrywania się z wrogiem stano-
wiskiem względem polityki mini-
stra spraw zagranicznych Stre-
semann'a.

Jego oferta zrobiona aljantom
w sprawie paktu gwarancyjne
go będzie pierwszym celem ich
tomahawków, choć spodziewają
się, że w końcu uda sig im oz-
dobić swe trofea własną głową
ministra spraw zagranicznych.

Gabinet spowodował prece-
dens poważnego znaczenia, gdy
po wysłuchaniu sprawozdania
kanclerza Luther'a z jego wizy-
ty, złożonej Hindenburgowi w
Hanowerze, postanowił nie
składać rezygnacji na ręce no-
wego prezydenta, ale nadal spra-
wować rządy.

Konstytucja nie przewiduje
nle w tej sprawie i od Hlnden-
burga zależało zrobić ważną
decyzję niezwłocznie po złoże-
niu oświadczenia, że uważa
siebie za zwykłego obywatela i
nie otworzy ust, dopóki nie zło-
ży przysięgi Inauguracyjnej. 
 

 

 

NAJNOWSZE WIADOMOŚCI

 
WARSZAWA, POLSKA

Blją medale na dzień 3-90 maja
Z inicjatywy departamentu kultury

i sztuki mennica państwowa pospie›
sznie wykończa medale pamiątkowe,
które rozdane będą w dniu 3-cim
maja jako odznaczenia za nadanie
świętu narodowemu charakteru tęży›
zny narodowej
Medale te - nieco większe, niż

znajdujące się obecnie w obiegu dwu-
złotówki srebrne, będą miały po jed.
nej stronie godło państwowe, po dru»
giej zaś napis: TRZECI MAJ, 1925.
W Warszawie wręczy odznaczonym

medale -prezydent -Rzeczypospolitej,
na prowincji zaś wojewodowie i sta-
rostoyie. Odznaczenia mają również
otrzymać ci obywatele, którzy uświe-
tnią dzień 3-g0 maja ofiarnością na
cele narodowe, pomysłową dekoracją
miast i wsi i przykładem godnym na-
śludowania.

- LONDYN, ANGLIA
Brytanja powraca do złotej waluty
Kanclerz iżby skarbowej Winston

Churchill przedstawiając parlamento-
wi swój pierwszy budżet, oświadczył,
że Wielka Brytanja niezwłocznie po-
wróci do złotej waluty.

Wielka Brytania uzyskała ostatnio
w Stanach Zjednoczonych kredyty w
wysokości. $300,000,000.
Za funt szterlingów płacą dziś

cztery dolary i osiemdziesiąt cztery
i, ćwierć centa.

PARYŻ, FRANCJA

cho-tureckie}, zgodził się abdykować
z zajmowanego stanowiska,

RZYM, WŁOCHY
Wznowienie walki pomiędzy rządom

bułgarskim a komunista
Tutejszy dziennik "Tribuna" poda-

je depeszę, otrzymaną z Sofji, według
której wybuchła tam ponownie walka
pomiędzy wojskami rządowemi m. ko.
munistami. Liczba strat w ludziach
nie jest znaną, ale podobno jest zna-
cans.

   

BERLIN, NIEMCY
Luther Homage: sig, aby aljanci

ewakuowali Kolonje
Kanclerz Niemiec, dr. Hans Luther

wydał tu dziś oświadczenie, że stabi-
lizacja stosunków w Europie wyma-
ga, aby aljanci niezwłocznie załatwi»
I sprawę ewakuacji Koloni.
przeszło -trzech -miesięcy", -mówił
Luther, "czekaliśmy napróżno na to,
aby nam wyjaśniono, dla jakich po-
wodów ewakuacja ta nie została do-
tychczas uskutecznioną, Cała euro-
pejska polityka cierpi z tego powo-
du."

rod

LONDYN, ANGLIA
Wykryto mpisek na życie /

Chamberlaina .
Wykryto tu spisek na życie brytyj-

skiego ministra spraw zagranicznych
Austena Chamberlain'a. |Ustanowio-
no specjalne straże, które czuwają
nad jego bezpieczeństwem, _Spisek
był dziełem komunistów.  

\ eiRCo STaNOWISKA WICLEDRN -

o

Gabinet niemiecki sprawuje nadal rządy

 

Narazie przynajmniej gabi-
net, reprezentujący wszystkie
partje, które wybrały Hinden-
burga prezydentem, ma byt za-
pewniony.
Hindenburg przyjedzie do

Berlina w końcu przyszłego Ły-

godnia 1 zamieszka w prezy»

dencjalnym pałacu przy Wil-

helmstrasse

Hasło: "Pamiętaj o Tannen-

bergu!", które wyniosło Hin-

denburga w czasie wyborów na

wyżyny zwycięstwa, będzie

wkrótce wypisane na pomniku,

jaki zostanie wzniesiony na po-

lu bitwy, która go okryła sta-

wa.

Nagrody za najlepsze szkice

pomnika zostały przyznane bra-

ciom Johannes'owi i Walterowi

Krueger'om, Fundusze potrzeb-

ne na wzniesienie pomnika zo-

stały już zebrane.

Szkice tyczą się ośmioletniej

budowli, na której umieszczony

zostanie monument Hindenbur-

ga, znajdującysię już na placu

historycznej bitwy. Każda z

ośmiu kolumn poświęcona zo-

stanie pamięci jednego z kor-

pusów armji, Nazwy poszcze-

gólnych pułków będą uwiecz-

nione na zagiętem w kabłąk

sklepieniu i we wejściach.

SPISKOWCY BUŁGARSCY

OTRZYMYWALI PIENIA- -

DZE Z MOSKWY,

SOFJA, 20 kwietnia, - Aresz-

  

L

towano tu panią Petrową, żonę '

byłego premjera Radże Pelrowa,

pod podejrzeniem udziału w w-

machu na katedrę w Sofii, Sle-

dztwo wyjaśniło jakiemi droga»

mi pieniądze z Moskwy i Wied=

nia dostawałysię do bułgarskich

spiskowców, Rząd bułgarski za-

przecza wiadomościomo terorze.

Liczba aresztowanych w całym

kraju nie przenosi dwuch tysię-

a liczba zabitych nie doch»
dll nawe! do stu.

Pijany dyplomata wywołuje

burdę w kawiarni

WASHINGTON, D. C., 29 kwie-
nia.-Nietykalność dyplomatyer»
na ocaliła senora Don Jorge Bla-
cud Jofre'a, attache delegacji bo-
liwjańskiej od celi więziennej, po
zajściu z policjantem w jednej z
nocnych restauracji.. Jofre miał
stawić czynny opór policjanto-
wi, gdy ten usiłował go uwięzić
za posiadanie i częstowanie współ
biesiadników trunkiem. Policjant
choć pokaleczony w bójce, posta«
wil na swojem i odprowadził Jo-
fre'a na stację policyjną, gdzie
dyżurny sierżant odesłał pierw»
szego do szpitala, drugiego zał
po stwierdzeniu tożsamości, pu-
ścił wolno. m
 
  Dyplomata sowiecki w

"Le Matin" podaje wiadomość, że
rząd francuski wdrożył dochodzenia w
sprawie zarzutów panu
Wolinowi, pierwszemu sekretarzowi
sowieckiej ambasady w Paryżu, któ-
ry miał ostatnio wziąść czynny udział
w pewnym tutejszym politycznym
wiecu. Zacytowany wyżej dziennik
dodaje, że sprawa ta z pewnością po-
ciągnie za sobą wymianę not dyplo-
matycznych.

ATENY, GRECJA
Grecki patrjarcha zgodził sig

abdykowed
Grecki patrjarcha |Konatantynos,

kiprego Turey preopedzili z Konstan-
tynopola, po podpisaniu umowy gro---

 

W PIĄTEK

W SOBOTĘ

W NIEDZIELĘ
 

 

 

Korespondencje własne 'Nowego Świata"

"O WARSZTAT PRACY W POLSCE"
(Rozmowa z senatorem Woźnickim)

Pisze T. WIENIAWA-DŁUGOSZOWSKI, Z WARSZAWY

"OBRZYDZANIE PRACY"
Pisze T. WIENIAWA-DŁUGOSZOWSKI, Z WARSZAWY

| YWIELKA NOC-WIELKI DZIEN"
| -Pisze:t vaNuWA-Dwooszowsm,Z WARS
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Kronika| miejscowa

ZAWIADOMIENIE

ODDZIAŁ „POTĘGA" z. s. P.
Niniejszem -zawiadamia się

członków Oddziału „Potęga" Z.
S. P., iż posiedzenie majowe
odbędzie się w piątek, dnia 1-g0
maja w Domu Narodowym, 19-
23 St; Marks Place.

Uprasza się towarzyszy 'o
liczne przybycie,

E. Kolmań, sekr.

Przejazd matadora
Worora) preybyt do New Yor-

ku slawny matador Rudolfo
Gaono z żoną. Walka z byka-
mi przyniosła mu fortunę mi-
ljonową. Gaono jest uważany
za pierwszego matadora w Me-
ksyku. Drugiego maja odpłyną
do Europy, by zebrać nowe
laury.

 

OBCHOD

BAL

. iRADY OŚWIATOWEJ ZŁĄ-
CZONYCH TOW. POLSKICH

W NEW YORKU
POCZĄTEK o godz. 8 wieer
Wstęp 50 cen
DOCHÓD na szkołę
MUZYKA doborowa
PROGRAM urozmaicony
ZABAWA do rana

w -DOMU -NARODOWYM
19-23 St. Marks Place

POŻEGNANIE

| ORKIESTRY LUDOWEJ
STANISŁAWA

NAMYSŁOWSKIEGO
przez Polonię z New Yorku

i Okolicy!

DWA OSTATNIE

KONCERTY .

PRZED WYJAZDEM
DO POLSKI

w wielkim gmachu.
MANHATTAN OPERA

- HOUSE
West 34-ta ulica, pomiędzy

8-mą i 9-tę Ave.

W SOBOTĘ, 2-60 MAJA
o godz. 8e) wieczorem

w NIEDZIELĘ, 3-G0 MAJA
o godz. 2:30 po pol.

Ceny biletów: 75c, $1, $1.50,
$2 i $2.50, do czego dochodzi

podatek rządowy

Ostatnia sposobność. usłysze-

nie i ujrzenia dzielnych Na-

mynłowcxyków. którzy: -po
triumf@lnym, objeździe osiedli
pohkmh w-Anieryce "pówia-

cają do kraju

BILETY DO NABYCIA:
w NOWYM YORKU: W Domu
Narodowym, 19-21 St, Marks PL

 

 

 

  

w składzie W. Bielskiego, 125 E.
ulica, w biurfe K 8. Wit.

kowskiego, 130 E. 7. ul.
1 BRONX: W składzie mebli ob.
Sagala, 149 East 156 ul.
w. BROOKLYNIE: W Sokolni,
14-g0 Gniazda, 190% ulieh,
i w Polskim .Banku Poyczkowo-
Oszczędnościowym, 689 Fifth ave.

W-JAMAICA: U ob. L. S. Dera,
204 Sutpin Road
W YONKERS: U-ob. Plotra Pio-

~ Seyme 

  

 

 

 

  

 

  

OBRAZKI

NOWOJORSKIE

cedziennie eakioule

WŁÓCZĘGA

 

Przepisuje list, który wczoraj
otrzymałem

Wysłany został z...

Szan, Panie "Włóczęgo!". .

Piszę do Pana list ten «a 's
ma nie wiem jak mam pisać i
jak prosić i jak przedstawić swo-
ją niedolę. Pisałam raz, aby mo-
je dzieci zabrano., Jeżeli niema
nikogo, ktoby się zlitował nad
temi dziećmi to proszę Pana,
aby Pan pomógł, bo nam już jest
bardzo źle. Mam jedyną na-
dzieję dostać się do New Yor.
ku. Może sobie w New Yorku

 

   

 

dostanę jakie dzianitorstwo,
dzieci oddałabym do nursery, a
sama poszłabym dop i pra-
chwałabym w pocie ola na
chleb, Może sobie jakoś dam
radę. Tutaj niema gdhL dzieci

zostawić, aby pó do pracy.

Kobieta sama z dziećmi tu mie

da rady. Chłopiec

już ma do komunji świętej

a nie mA ubrańka. Dziewczyn

ka już jest dwanaście lat i cho-

dzi do szkoły. Co ja mam zro-

bić gdy mi tak źle? Błagam

Pana, aby Pań raczył mam po-

móc, ab i

Yorku Pro-

szę, aby Pan kogoś do mnie po-

siał, ażeby sprawdzono to co ja

mówię do Pana. Nie mogę do-

kładnie opisać w przyjechać do

New Yorku nie ma za to, Bar-

dzo proszę nie zapomnieć o

mnie, a także proszę nie pisać

tego do gazety.

życzliwa Czytelniczka.
+k k

 

  

 

Szanowny Obywatelu!

List Wasz z 29-go kwietnia

otrzymałem i także czek na $10

  

  

Dziękuję bardzo, że w chwili

czniejszej -nie zapo-

ście o mnie. Pomoc taka

w chwili najgorszej znaczy

więcej aniżeli skarby całego

świata, Pamiętajcie o mnie,

proszę. Skoro wrócę do zdro-

wia, odpłacę Wam, zwrócę do

centa, z dozgonną wdzigeznof-

cm.

Jeszcze raz “am (171ng i
pozdrawi

 

Wczoraj umarla kobieta, o
które] pisaliśmy, osięrodiła pi-
cioro dzieci,

Aż za serce szarpnęło... Pro-
szę nie nadsyłać datków. Stro-
skanyojciec sam da utrzymanie
dzieciom, Może sierotki znaj-
dą pomieszczenie, w naszej
ochronce.

Zawiadomienie

; Polskie] -Robotni-
eze) Kasy Chorych w New Yor-
ku urządza Majowy Wieczorek,
który się odbędzie w sobotę, dnia
9-go maja, w sali Domu Naro-
dowego, 19-23 St. Mark's Place,
w NewYorku.
Swobodna zabawa; przy do-

borowej muzyce
Dla zdrowia i dobrego humo-

ru, lekarstwo na miejstu podług
recepty lekarza kasowego, a za-
tem skuteczne! Lekarstwo za
darmo, recepta za pół ceny.
Wobec takiej sposobności i

zapewnienia zdrowia, dobrego
humoru i wesołej myśli, przy-
dą wszyscy ol, co potrzebują za-
truć robaka, ugasić pragnienie,
usunąć reumatyzm i podagrę, a
także 1 różne dolegliwości ser-
cowe.
Jednem słowem, dla wszyst-

kich jest sposobność użycia i
zabawienia sig dowolnie; swobo-
dnie w nader miłym towarzys-

twie.

~Początók.6 godtrńxewej: wię-
"czorem. Zabawa do"rana. \"

Wstęp 50 centów od osoby.
Z poważaniem,

KOMITET.

+ Pa
- Jaki jest pański pogląd na

sprawę uwięzienia. Napoleona na
wyspie św. Heleny?
- Przykry wypadek, panie pro

fesorze,

Oddziat .I

 

  

 

 
muricie ramcrve

 

ree «Nie ewiekaście" Naurasie
femAnal," "a |
markowkeMatey vive:~ polskiej

dsc nom Mac
   

IJ

ZAPRASZAMY NA

który odbędzie się w

19-23 Saint Mark's

  

-

PODWIECZOREK Z TANCAMI -

OCHRONKA L

|

W NIEDZIELĘ, 3-go MAJA, 0 GODZ. 4-ej PO POŁ.
Dochód przeznaczony na urządzenie doOchronki Dziennej.

LIGA KOBIET, ODDZIAŁ II.

Dotychczas
1749

DOMU NARODOWYMPlace, w New Yorku

   
OCHRONKA

 

  

 

 

J. Kosalka (kolekta) ... $11.25Majkowski ..... . 1.00M. Kubyt :.. 2.00M. Luber 1.00Z. Jabłoński ... 1.00

Newark, N.J. 28. IV.

 

Szanowny Panie Włóczęgo.
Przktóre

 

  

 

    
  
  

 

bawili się wesoło, aka „(kumoter)mówił o Wydziale ratunkowymw Nowym Yorku i poprosiłsię zajęła ko-zbierze-iśmy na jakie pięćale tymczasem zebrali-25. na które przysyłamwales pana imi¢, ale nie wiem,czy to będzie dobrze napisane, tojest M. Włóczęga.
Nazwiska ofiarodawców poślęjutro.Z szacunkiem,

Mr. John: Kosalka.

a-

    

 
Obchód Pierwxzzgo Maja

Wpiątek dnia1-go maja, 1925
roku, odbędzie staraniem od=
działu. „Potę o. 34 Z. S. P.
obchód Pierwszego Maja.
Dzień Pierwszego Maju - jest

dniem święta robotniczego. W
dniu tym robotnicy każdego kra-
ju przeliczać będą swe siły, aby
stanąć do nowej walki o lepszy
I To samo powinni uczynić
i robotnicy polscy tutaj na wy-
chodźtwie.

  

  

Przybądźcie więc jaknajliczniej
na Obchód Pierwszego Maja!
Obchód odbędzie się w. Domu

Narodowym, sala dolna No. 2gi
(za bilardownią):
Wstęp wolny dla wszystkich.

Za Oddział,
E. Kolman, sekr.

RADA OŚWIATOWA

zwraca się niniejszem do wszyst-
kich TowarzystwPolskich w New
Yorku z prośbą, aby odłożyły po-
siedzenia zwołane na sobotę dn.
2 maja i w ten sposób dały, swo-
im członkom możność brania u-
działu w OBCHODZIE MAJO-
WYM urządzonym 2 maja w Do-
mu Narodowym przez Radę O-
światową Złączonych Towa-
rzystw polskich w New Yorku.

 

CHOROBY SKÓRNE

S w każdym razie:
jemne. Ulgę wam przyniesie

ESKO

bladzi rokdrażnienie:
i zmiejsza
świerzbienie skóry.

60 centów.

Próbujeie nójpierw W aptece.

  

 

 

Podwieczorek zTańcami
Liga Kobiet, Oddział II, w

New Yorku urządza dnia 3-go
maja, w niedzielę po południu
Podwieczorek z Tańcami, w
Domu Narodowym, o godzinie
czwartej,

Zadnych wymówek!!!
Wniedzielę po południu każ-

dy znajdzie czas i ochotę do
zabawy
Z kości słoniowej przedmioty

najłatwiej się czyszczą wodą ze
spirytusem. Umoczywszy gąb-
kę wycierać przedmiot tak dłu-
go, aż wszystek brud i plamy
zejdą. Jest to doskonały sposób
na czyszczenie klawiszówu for-
tepianów, które łatwo się bru-
dzą i żółkną. Mocniejszy śro-
dek jest jeszcze woda z chlor-
kiem potażu w stosunku jedna
część chlorku na cztery części
wody. Gdzie nie wystarcza na
zmycie plam z kości słoniowej
woda ze spirytusem, tam nieza-
wodnie ten drugi środek okaże
się skutecznym. Zżółkła kość
słoniowa zbieleje, jeśli ją zama-
czać w tym rozczynie, przykryć
szklanką ,lub szklanym klo-
szem i postawić na silnem sło-
cu.

Sól z octem, dobrze czyści
emaljowane garnki, łazienki i
różne inne naczynia.
Jak się szparagi zwyczajne

uprzykrzą - przyprawić je mo-
zna razem ze serem.

Nalepiej jest ceratę zmywać
ciepłą wodą i miękką flanelową
szmatką. Nigdy nie szczotką i
gorącą wodą. Gdy cerata sucha
można dla dodania połysku wy-
trzeć mlekiem na wpół z wodą.
WSTĘP TYLKO 50 CEN-

Tów.
Z tych pieniędzy po opłace-

niu małych kosztów kupione
będą przyrządy i naczynia do
ochronki 1 dispensary.

Więc!?
Spodziewamy się, że oprócz

naszych starych -wypróbowa-
nych przyjaciół 1 sympatyków
tym razem na Podwieczorek z
Tańcami przybędą 1 tacy, któ-
rzy jeszcze u nas nie byli,
Doborowa muzyka!
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SCENA Z MADAME SANS GENE

DWA POZEGNALNE KONCER-
TY ORKIESTRY LUDOWEJ
STANISŁAWA NAMYSŁO-
WSKIEGO W NEW YORKU

Komitet Organizacyjny tury
koncertowej Orkiestry Ludowej
St, Namysłowskiego podaje do
publicznej wiadomości, że ostat-
nie dwa koncerty naszych wir-
tuozów siermiężnych urządzone
będą w New Yorku.
Obydwa odbędą się na wiel-

kiej sali Manhattan Opera Hou-
se, przy 34th Street i 8th Ave-
nue. Pierwszy nastąpi w. so-
botę wieczorem, o godzinie &-ej,
dnia 2-go maja, a drugi naza-
jutrz w niedzielę, dnia 3-g0 ma-
ja, o godzinie 2:30 po południu.

Z uwagi na rychły wyjazd
orkiestry będzie to dla polonii z
New Yorku i okolicy ostatnia
okazja uslyszenia naszych dzicl-
nych Namyslowezykow, któ-
rych objazd po osiedlach pol-
skich w Stanach Zjednoczo-
nych był faktycznie jednym
tryumfalnym pochodem, jak to
słusznie podnosi prasa wszel-
kich obozów.

Orkiestra koncertuje w tygo-
dniu bieżącym w Chicago i oko-
licy, w poniedziałek w Milwau-
kee, poczem przez Detroit, stan
Ohio, Wheeling, W. Va., Pitts
burg i okolicę przybędzie do
New Yorku.
Entuzjazm polonji na Zacho-

dzie, zwłaszcza w Detroit i Chi-
cago, był niezrównany. To też
przyjęciom i powitaniom popro-
stu nie było końca. Cały szereg
koncertów w Chicago i najblit-
szej okolicy odbywa się
przy nadzwyczajnej frekwencji.
Wszyscy mówią, że Namysłów
   

czyźnie!

jego żyłach polska płynie
sig echo polskiego słowa.

darem.

kich Polaków.

Oświatowej w New Yorku.

Pamiętajcie...

 
 

[ NIEDAMY DUSZYPOLSKIEGO
DZIECKA NA WYCHODZTWIE

To nasz skarb najdroższy! To Polska młoda na ob-

; "auxin obowiązkiem tu jest szanować i: krzewić
język ojczysty, iżby dziecko polskie wiedziało, że w

Wszystkie postępowe Towarzystwa Polskie w New
Yorku dandy w pigknej zgodzie pod jednym sztan-

Założono Radę Oświatową Złączonych Towarzystw
ażeby duszyczki polskich dzieci urodzonych na ob-
czyźnie zachować przynajmniej w części w polskości.
Szkoła Rady Oświatowej jest dzixinj chlubą społe-
czeństwa polskiego i motylka się z uznaniem wszyst

W sobotę, dnia 2-g0 maja odbędzie się w Domu Na-
rodowym Obchód Majowy, połączony z balem. Cały
dochód przeznaczony na prowadzenie Szkoły Rady

Po wspaniałym programs
się największy w sezonie bal całej Polonii.

Bilety wstępu po 50 centów.

Cały dochód przeznaczony na pracę kulturalną na
' prowadzenie Szkoły Rady Oświatowej. *

krew, a w duszy odzywa

dode

  
  

czycy zdobyli tam szturmem
serca i względy polonji.
Program obydwu koncertów

w Manhattan Opera House w
New Yorku odmiennym będzie
od pierwszych dwuch, urządzo-
nych w Metropolitan Opera.
Dyrektor Namysłowski przygo-
towuje na występy tutejsze
specjalny wybór kompozycji oj-
ca swego, Karola, jak i swoich
własnych. Motywy ludowe prze-
ważać będą, a już chyba nie
trzeba przypominać jak to wszy-
stko w duszy człeka się raduje,
gdy słyszy te skoczne oberta-
sy, mazurki, kujawiaki, czy kra-
kowiaki,

Polonja nowojorska niezawo-
dnie poprze imprezę Namysłow=
skiego tłumnem przybyciem na
obydwa koncerty pożegnalne.
 

Rialto

Znany i popularny teatr obra-
zków ruchomych Rialto święci
w bieżącym tygodniu jubileusz
dziewiątego roku istnienia.

Przez cały ten czas dyrekto-
rem był Hugo Riesenfeld, dzię-
ki któremu ten teatr stanął na
wysokim poziomie |artystycz-
nym, Przedewszystkiem jemu
zawdzięcza wprowadzenie do-
brej muzyki. Dotychczas stro-
na ta była lekceważona i mu-
zyka jako dodatek do obrazków
świetlnych nie odznaczała się
bynajmniej wartością lecz wy-
konaniem, Wpływ Riesenfelda
oddziałał na dyrektorów In-
nych teatrów. :Wzorując się na
Rialto, zaczęli angażować arty
stów i opracowywać programy,
W teatrze Riesenfelda oprócz
pierwszorzędnego obrazu masię
pierwszorzędną muzykę za bar-
dzo skromną cenę 30 do 85 cen-
tów, przedstawienie filmowe i
koncert.
W tym tygodniu Bebe Daniels

można widzieć w doskonałym
obrazie pod tytułem "The
Crowded Hour", zaś równocze-
śnie Orkiestra Rialto wykona
uwerturę Czajkowskiego, oraz
inne utwory muzyczne.

Florence Mills, Webb i Hay
w H: a z
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PIENIĘDZY

xu r pastatienwlomy ome:Triki ICN 27:
datki. na ndlwwuma mn.-nm o-
płacenie pndukbw
POW

w wl Toda! porfurne »
W w łaa Morris Plan'.

weże:
Tag

  

  

T
ankowotc"enzemystowa

TRALA
aso Firth Avennl at 40st,

 

ran
# SEERmea.

 

tydzień, ponieważ jej popular-
ność wciąż wzrasta.

Gertruda Bauman, opiekunka
Joe Mendi nauczyła go nowych
sztuczek, a po przedstawieniu
Joe przvjmowa! odw-Aedzającxch

"Toytown."

Trudno wyliczyć wszystkie

numery Hippodromu.

czy powiedzieć, że każdy odzna-

czał się albo komizmem, albo

wdziękiem, albo małowniczoś«

cią.

 

Z posiedzenia T-wa Wolna *

Pols

W piątek, dnia 17-go kwietnia

odbyło się w Domu Polskim, pn.

19-23 St. Mark's Place, w New

Yorku posiedzenie T-wa Wolna,

Polska, Grupa 113 S. S. P. Na

został Y

Wieczorek Kwiatkowy, który się

odbędzie dnia 30-go maja b.r»

o godzinie 8-ej wieczór, w Domu

Narodowym Polskim, pn. 19-23

St. Mark's Place. Połowę do-

chodu z wieczorku T-wo Wolna

Polska ofiaruje do rozporządze«

nia "Włóczędze" na jego dobre

cele. Również ktokolwiek się

zapisze na wyżej wspomnianym ,

wieczorku do T-wa Wolna Pol- '

ska nie płaci wstępu. :Opłata do

towarzystwa 50 centów miesię-

cznie a wrazie choroby członek

pobiera $8 tygodniowo. Posie-

dzenia odbywają się w każdy

trzeci piątek miesiąca.

Z szacunkiem,

J. WOTKER, Sekr. Kor. |

 

Pamiętajcie o Komitecie"m.
Józefa Piłsudskiego~
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Pan Jncluonnflwwlida, t po-
we pe nie jest prawdą.

Udaliśmy się wczoraj do Hip- po POLSKI
podromu, by z przyjemnością
raz jeszcze się przekonać, że jest
to niezawodne miejsce zawsze
nowych, wesołych i artystycz-
nych rozrywek. W bieżącym
tygodniu widz przedewszyst-
kiem oklaskuje doskonałą trój-
kę - panny Florence Mills,
Clifton Webb i Mary Hay -
wykonawczynie oryginalnie po-
myślanego tańca. Są to nowe
gwiazdy na horyzoncie nowo-
jorskiego wodewilu, lecz znane
i oklasklwane jako tancerki z
Broadway
w szkicu ”Rapsodia. Węgier

ska"
kiem podobali sięJoe Smith i

Charles Dale. Dużo było śmie-

chu, gdy Willie West 1 McGinty

wystąpili w pantominie "The

House Builders."

Sto tysięcy stanowią wartość

młodego szympansa Joe Mendi.

Małpa ta występuje już trzeci 
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(Ciąg: dalszy).

- Życie twoje nie należy wtej chwili

do ciebie, W imię" królowej zabraniam ci
narażać się na jakiekolwiek niebezpicczen-

stwo, nie pozostające w związku z zamie-
rzoną podróżą.

- Lecz w swem własnem imieniu nic
mi nie rozkazujesz?

- A sama - dodała pani Bonacieux
wzruszonym głosem, - sama proszę cię o

to bardzo. Ale słuchajmy; zdaje misię, że
mówią o mnie. ;

D'Artaghan zblizy? sig ku oknu i wy-
tężył słuch. -

Pan Bonacieux otworzył bramę i prze-
konawszy się, że w mieszkaniu niema ni-

kogo, wrócił do człowieka w płaszczu, któ

rego na chwilę pozostawił był samego.

- Już poszła - rzekł. - Musiała wró
cić do Luwru. * .

- Czyjesteś pan pewny -- pytał nie-

znajomy, - że nie domyśla się, w jakich

zamiarach wyszedłeś z domu?

- Nie - odparł kramarz zarozumia-

Je;-jestto kobieta niezbyt powierzchowna.

- Czy ten kadet z gwardji jest w do-

mu?

- Nie sądzę. Jak pan sam widzisz, o-

kiennice są zamknięte; nie znać też, aby

światło przebłyskiwało przez szpary. +

"- 'To nie; należałoby się upewnić.

- Wjaki sposób?

- Zapukać do jego drzwi.

- Zapylam jego służącego.

Idź pan.

Bonacieux wszedł do mieszkania, mi-

- nał drzwi, któremi umknęli tamci oboje,

wszedł po schodach, wiodących do miesz-

kania d'Artagnana i zapukał,

Nikt nie odpowiedział. Portos bowiem

wypożyczył sobie na wieczór Plancheta,

chcąc wystąpić z większą wspaniałością:

d'Artagnan zaś nie myślął dawać. znaku

życia. . ' :

Wchwili, gdy Bonacieux zastukał pal

cem w drzwi, obojgu młodym ludziom ser-
ge omal nie rozsadziło piersi.

| - Niema nikogo - rzekł Bonacieux.
-= Mniejsza o to. Bądź co bądź, wej-

dziemy do wnętrza; będziemy tam pewniej

+ si, aniżeli tutaj, na progu domu.

- Ach, mój Boże! - szepnęła pani

Bonacięux - nie będziemy już nic słyszeli.

«- Przeciwnie - odpowiedział d'Ar-

/ tagnan-usłyszymy wszystko jeszcze lepiej
D'Artagnan podniósł Arzy czy cztery

deski posadzki, dzięki czemu pokój jego

stał się niejako drugiem uchem Dyonizosa,

rozpostarł dywan na podłodze, ukląkł i dał

znak pani Bonacieux, aby, tak samo jak

on, pochyliła się nad otworem. N

/ - Czy jesteś pan przekonany, że nie-

ma w domu nikogo?.- pytał nieznajomy.

- Ręczęza to - odparł kramarz.

-I sądzisz pan, że twoja żona...

- Powróciła:do Luwru.

- Nie rozmawiając z nikim, oprócz

pana? d

-Jestem tego pewny.

- To rzecz niezmiernie ważna! Czy

pan rozumiesz?

- Tak jest; nowina, jaką usłyszałeś

pan odemnie, ma swe znaczenie...

- Bardzo duże, mój drogi Bonacieux;

nie ukrywam tego bynajmniej. . -

- I pan kardynat bedzie zadowolony

ze mnie? »
- Nie wątpię. '

- Wielki kardynał!

- Czy jesteś pan pewny, że żona pań-

ska nie wymieniła w rozmowie żadnego

nazwiska jakiej: osoby?

- Nie przypominam sobie.

- Nie wymieniła ani pani de Chev-

reuse, ani księcia Buckingham, ani pani
de Vernet?

, - Nie; powiedziała tylko, że chce mię

posłać do Londynu w celu załatwienia ja-

kiejś sprawy dla pewnej wybitnej osobi

stosci. z '
-Zdrajca!-szepnęła pani Bonacieux

:- Cicho!-rzekt d'Artagnan, ujmując
ją za rękę, którą mu podała odruchowo.

każdym razie-mówił dalej męż
ezyzna w płaszczu - byłeś pan głupcem,
że odmówiłeś wypełnienia tego polecenia.
Gdybynie to, miałbyś już w tej chwili ten
list w kieszeni; państwo, któremu grozi nie
bezpieczeństwo, byłoby ocalone, a ty...
- A ja?
- A panu dałby kardynał dyplom szla

* theckil...
- Czy lo powiedział?

  

 
v
' - Tak jest; wiem, że chciał sprawić
panu tę niespodziankę.

- Bądź pan spokojny - odrzekł Bo-
- Moja żona ubóstwia mnie; jest

jeszcze czas. ,
- Osioł! - szepneła nani Boracieux.
- Cicho?*- odezwał się d'Artagnan,

ściskając ją silniej za rękę.
- Jak topan rozumiesz, że jest jesz-

cze czas? - spytał nieznajomy w płaszczu.
-Udam się do Luwru, zobaczę się z pa-

nią Bonacieux, powiem jej, że Sig namyś-
litem, że podejmę się tej sprawy, otrzymam
Jist i pobiegnę z nim natychmiast do kar-
dynała. *
- Dobrze więc! idź pan szybko. Po-

wrócę tu niebawem, aby się dowiedzieć,
coś pan uczynił.

Nieznajomy oddalił się.
- Niegodziwiec! - rzekła pani Bona-

cieux, nadając jeszcze i to miano swemu
małżonkowi, , %...
- Cicho! - powtórzył d'Artagnan, ści

skając jeszcze. silniej rękę młodej kobiety.
Straszny ryk przerwał nagle rozmyś-

lania d'Artagnana i pani Bonacieux, bo 0-
to jej małżonek zauważył zniknięcie trzo-
sa i począł drzeć sig na całe gardło, że go
okradziono. .
- Ach, mój Boże! - zawołała pani

Bonacieux, - gotów sprowadzić nam na
kark całą dzielnicę.»

Bonacieux krzyczał długo. Ale ponie-
waż hałasy tego rodzaju często się powta-
rzały na ulicy Grabarzy i ponieważ w do-

su złą opinję w okolicy, nie zwracano na
krzyki te uwagi. Widząc, że nikt nie przy-
bywa, Bonacieux wybiegł z domu, krzy.
cząc w dalszymciągu, i słychać było jesz-
cze długo głos jego, oddalający się w stro-
nę ulicy du Bac.
- A teraz, kiedy już sobie poszedł -

rzekła pani Bonacieux - czas i panu także
wyruszyć w drogę. Bądź odważny, ale prze
dewszystkiem roztropny i pamiętaj, że od-
tąd należysz do królowej. «

-Do Slfiej i do'ciebie! - zawołał d'Ar-
tagnan. - Bądź spokojna, piękna Konstan
cjo; powrócę, okazując się godnym twojej
wdzięczności... Ale czy stanę się również
godnym" twej miłości?

Młoda kobieta nie odpowiedziała, tyl-
ko żywy rumieniec okrasił jej lica W kilka
chwil później d'Artagnan wyszedł z domu,
także owinięty szerokim płaszczem, który
zalamywat sig malowniczemi fałdami oko-
ło pochwy długiej szpady. .

Pani Bonacieux śledziła jego kroki mi:
losnem spojrzeniem, jakiem kobieta wie-
dzie zawsze za kochającym ją człowiekiem;
skoro zaś zniknął za węgłem domu, padła
na kolana i, wznosząc ręce do góry, zawo-
lala: »
- 0, Boże mój! weź w swoją opiekę

królowę i nie opuszczaj nas!‘

XIX.

Plan wyprawy
D'Artagnan udat sig prosto do pana

de Treville. Przyszło mu na. myśl, że kar-
dynał zostanie niebawem uprzedzonyprzez
tego przeklętego nieznajomego, który wy-
dawał się jego narzędziem i sądził słusznie,
że niema dni chwili czasu do stracenia.

Serce młodego człowieka było przepeł
nione radością. Nastręczała się mu sposob-
ność zdobycia równocześnie sławy i pienię:

go do kobiety, którą ubóstwiał. Szczęśliwy
los odrazu dawał mu więcej, aniżeli śmiał-
by żądaćod: Opatrzności: , a

Pan de Treville znajdował się w salo-
nie, jak zawsze, otoczony szlachtą. D'Artag
nan, którego znano, jako statego bywaled
w pałacu, poszedł prosto do gabinetu i po-
lecit uprzedzić pana de Trevile, że prag-
nie się z nim rozmówić w nader. ważnej
sprawie,

Czekał niespełna pięć minut, gdy
wszedł pan de Treville. Od pierwszego rzu-
tu oka zauważywszy radość, malującą się
na twarzy gościa, zacny kapitan zrozumiał,
że musiało się wydarzyć coś niezwykłego.

Wciągu całej drogi d'Artagnan zada-
wał sobie pytanie, czy zwierzyć wszystko
panu de Treville, czy też prosić go tylko 0
pozwolenie swobodnego działania w pew-
nej tajemnej sprawie. "Ale pan de Treville
był zawsze tak niesłychanie dobry dla nie-
go, tak oddany królowi i królowej, tak ser-
decznie przytem nienawidził kardynała, że
młody człowiek postanowił powiedzieć mu
wszystko.

x
 

(Ciąg dajszy nastąpi).

 

datku dom kramarza miał od pewnego cza-.

dzy, a w dodatku sposobność ta zbliżała |

   
Jules Glaenezer 4 jego śliczna łona, poprzednio Kendal Lee, -

odpłynęli na miodowe miesiące do Europy. -Podróżnych było wielu,
lecz żadna para nie zdawała się być tak- szczęśliwą, jakta.

LISTY Z FRANCJI-

(Dokończenie).

Podałem fakt; Kazanie plebana z Thalu Wył'u'u:
1. Rozczarowanie z franguzów 1 bodaj tęsknotę za Niemcami,

Postępowa prasą frańcuska, prawie codziennić podaje wiadomości
0 germanofilstwie księży alzackich. Nie dziw też; rząd: pruski
zawsze sprzyjał czynnikom, ogłupiającym rozum i wolę podda-
nych, z których łatwiej mógł potem czynić narzędzie do swoich
zamiarów.

2. Jak szydło z worka przebija, główna myśl mówcy:zobydzić
1 zniszczyć rząd postępowy, a na jego miejscu osadzić reakcję,
której jest naturalnym sprzymlerzeńcem. *

3. Demagogja końcowego zdania godzi w istniejący ustró

społeczny. Symbolicznie przedstawia się republikę we Francji w
postaci Marjanny (Początkowo nazwa stronnictwa socjalno-de-
mokratycznego podczas Restauracji, które istniało tajdie. Nazwa

pochodzi od Marji-Anny, kobiety z ludu, która podczas rewolucji

w r. 1848 zagrzewała walczących rewolucjonistów i pielęgnowała

rannych, za co wkońcu została uczczona publicznie), kobiety o-

dzianej w tunikę (podobnie jak statua Wolności przed Nowym

Yorkiem) 1 z czapeczką frygljską na głowie. Oczy świątobliwego

ojczulka niedowidziały jakoś ubioru - możliwie także, że po-

mieszał osoby 1 swoją gospodynię przyjął za posąg. republiki.

Trudno ostatecznie walcty6 z tak bezdennie głupią dema-

gOgJą; co jednak powiedzieliby np. Polacy, gdyby nam w taki

sposób profanowano nasz emblemat państwowy, Białego Orla?

Tego rodzaju postępowaniem księża tracą autorytet nawet

w środowiskach najbardziej dla siebie podatnych. W Alzacji np.

do głębi poruszyło wszystkich niedawne dochodzenie sądowe, wy-

toczone plebanowi Francowi Guthowi z Weyersche. Oskarżony

pełni jednocześnie funkcje katechety w miejscowej szkole, gdzie

stale katował dzieci. Dnia 6-go marca br. obił dotkliwie ośmio-

letniego Faurette'a, który w następstwie otrzymanych cięgów

musiał przez dwa tygodnie pozostać w łóżku. Przywołany lekarz

sądowy stwierdził sińce na całem ciele-1 kilka guzów na głowie.

W czasie rozprawy okazało, się że osobliwy ten „katecheta" od

&gtch Już lat wykłada religję zapomocą sękatej pięści, którą uży-
jako argument przekonywujący przy najmniejszem nawet u-

chybienfu pamięciowem ucznia. Sąd skazał wojowniczego księ-
dza na 50 franków kary.,

W walce z rządem, reakcja czerpała już ostatnie swoje re-
zerwy. Tym razem silna grupa monarchistycznej młodzieży uni-
wersyteckiej' z „L'Actłon Francaise" doprowadziła w paryskich
wyższych uczelniach do niebywałych zaburzeń na tle nominacji
jednego z profesorów prawa, który jest znanym lewicowcem. Stu-
denci-rofaliści .zaprotestowali, twierdząc, że nominacja ta jest
aktem partyjnictwa francuskiego ministerjam oświaty. Podczas"
rozruchów na wydziale prawnym policja chciała przywrócić spo-
kój, czemu się sprzeciwił dziekan, p.. Barthelemy. Zaburzenia
trwały przez kilka dni z rzędu i ogłoszono wkońcu. strajk. Oczy-
wiście ministerjum oświaty nie mogło ustąpić grupie chłystków,
ponieważ zachwiałoby to autorytetem rządu. Monarchiści, stero-
ryzówawszy jeszcze pewną część pozostałych studentów, urządzili
szereg manifestacji na. ulicach miasta, podęzas których przycho-
dziło często do starcia pomiędzy demonstrantami" l policją. Pod-
czas Jednego z takich spotkań naliczono 70 rannych policjantów.
Kilku prowodyrów aresztowano, a rząd zamknął uczelnie, aż do
odwołania. 4

Wyżej opisane przełomowe wypadki: nie wypełniają calkowl-
cie programu dnia dla paryżan. Płochy charskter francuski po-
trzebufe „odmidny", dlatego poza obchodzącem! go wiadomościa~
fi z polityki 1 z życia społecznego goni jeszcze za sensacją, która
bądź podawana ustnie lub drukiem w pismach stanowi poważny
materjał dla pogadanek w-restauracjach, na ulicy, w kółkach ro-
dzinnych itd. Ostatnio wiele mówiono o wydarzeniu, które opo-
wiedział p. Marcel Prevost, głośny pisarz 1 członek: Francuskiej
Akademii. -- i u ę

Wiadomo, że czyn Umińskiej znalazł -lcznych naśladowców.
Jedna z. tego rodzaju boliaterek, świeżo przez Trybunał uniewin-
niona, udała się z wizytą do 'chorzejącego już 1. sędziwego więkiem
p. Prevosta, Na wstępie, witając się, zapytała:
- A jak Pańskie zdrowie? ja

› zupełnie... zupełnie dobrzesię, czuję, doprawdy, pro-
szę mi wierzyć. P. Prevost jest widocznie zdanta, że ołów kiepsko
leczy podagrę i niedomagania wieku.

W. północnej Francji nigdnwno na gilotynie
pewnego Polska, który zamordował w z. r. swoją pracodawczynię.
Gdy głowa skazańca upadła do kosza z trocinami, zdumieni nie-
liczni widzowie zobaczyli, że kilku obecnych lekarzy wyję!i z po-
wrotem ociekającą jeszcze krwią głowę 1 po kilku zręcznych cię-
ciach skalpnelem wyjęli. skazańcowi jakiś organ z okolicy szyl.
Po dokonaniu tej dziwnej operacji lekarze prędzej
się w przygotowanym zawczasu automobilu, który wkrótce znikł
z oczu ciekawskich, Wytłumaczenie podały dopiero lokalne pisma.
W szpitalu miejskim w Lille znajdowała się chora. G-letnia dziew-
czynka, którą mogło uratować od niechybnej śmierci tylko mo-
źliwie szybkie zaszczepienie gruczołu tarczowego. Bliska egze-
kucja zbrodniarza poddała naczelnemu chirurgowi myśl, którą po-
zwolono mu urzeczywistnić. Zaszczepiony głuczoł tarczowy ska-
zańca przyjął się znakomicie i dziś stan chorej nie' budzi żadnych
obaw.
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wychodftwa poświęcony" miesięcznik anarchistyczny p.t. „Naj-
mlta", który z komunistycznym robotnikiem i klikomaszmatkami
epdeckiemi tworzy koszyczek trujących» grzybów, jakiemi. obda-
rza wychodźców naszych blała i czerwona reakcja. „Najmita" fest
pierwszem anarchistycznem pismem w języku polskim, ukazują»
cem się stale, Na całość numeru składają się przeważnie tłuma-
czenia autgrów obcych i nieco zjadliwej demagogii anonimowych
redaktorów. *

Oczekujemy: ze :strony .ś stwa.
we Francji natychmiastowej walki ze złem, Nie należy bowiem
zapominać, że opłakane często warunki naszych emigrantów mo-

 

 

gą być wykórzystane przez cfemne sity; 'a naskutki wtakich wy-
padkach. długo się nie czeka... wd » £

  

+
Zaczął wychodzić w Paryżu „specjalnie. interesom: polskiego |,

 

 

 

 

  

--- JERSEY CITY

Święto Pracy
 

Obchód Pierwszego Maja
urządza Oddział im. L. Waryń-
sklego Z. S. P. w piątek, dn. 1-
maja b. r., o godzinie 7:30 wie-
czorem, w Domu Polskim, pn.
187 Brunswick Street.

* Towarzysze Robotnicy!

; Pierwszy Maja jest Świętem
Ptoletarjatu całego Świata, w
tym dniu robotnik oblicza swe
siły robotnicze. jak silny i
'uświadomiony jest robotnik.

_ My też polscy robotnicy tu w
Kmeryce urządzamy obchody,
to też i w Jersey City, N. J. od-
będzie się takowy, na którym
mówcy wyjaśnią. znaczenia
Pierwszego Maja. Oprócz mów
- muzyka, śplewy i deklama-
cje, Świadomi robotnicy przyj-
dą na obchód. Przyjdźcie i

1

Wstęp wolny. *
 

ZAWIADOMIENIE

Podajemy -do _wiadomości
wszystkim pracownikom i czela
dzi piekarskiej z Bayonne, Pas-
saic, Paterson i Newarku, aby
„przybyli na zebranie, które się
odbędzie w sobotę dnia 2-go ma
ja 1925 rokń o godzinie 1-ej po-
południu na hali Białego Orla,
335-837 Newark Ave., Jersey
City, N. J. Na tem to zebraniu
będą omawiane warunki pracy i
sposoby polepszenia bytu praco
wników piekarskich.

Na to zebranie powinni przy-
być wszyscy bez wyjątku pol-
scy 1 ruscy piekarze-j przypro-
wadzić że sobą swych współ-
towarzyszy, - Tylko przez or-
ganizację pracownicy będą mo-
gli wywalczyć sobie lepsze wa-
runki pracy. Również zaprasza
my bardzo delegatów z Newar-
ku z Unji piekarskiej,

Komitet.

PASSAIC, N. J.

„WIELKI BAL MAJOWY"

Tow. P. Triumf, urządza pier
wszy bal majowy w sobotę,|
dnia 2-go maja, w sali ob. J.
Maciąga, 40-3-cia, ul. Passaic.

Początek o godzinie G-ej wie-
czorem. Ponieważ jest to pierw-
szy bal w miesiącu maju, więc
będzie to prawdziwa majówka,
ubawią się starzy i młodzi przy
doborowej muzyce, będą też róż
ne niespodzianki, Dochód prze
znaczony jest częściowo na Pol
ską.Szkołę Ludową im, A. Mic-
kiewicza, =* '

Prosimy -więc 'wszystkich
członków powyższego Tow, jak
również i całą Polonję o liczne
poparcie tak szlachetnego celu
jakim jest oświata. Spodziewa-
my się, że nikogo na tym balu
nie braknie. '

Wstęp tylko 85 centów:

*| wieczór,

| Phila, Pa.,

 

BAYONNE
s

Koło 87 Polskiego Stronnic-
twa Wyzwolenie w Bayonne,
N. J. urządza Wieczorek Majo-
wy, w sobotę, dnia 9-go maja,
b. t., na sali Klubu Polsko-
Amerykańskich Obywateli, pn.
29 West 22nd St, w Bayonne,
N. J. Początek o godzinie 6:30

Muzyka wiejeko-pol-
ska, coś nowego. "Wstęp 50c.
Uwaga! Komitet wieczorko-

wy nie szczędził pracy anl tek
kosztów, aby zabawę tą urzą-
dzić tak, aby wszyscy byli za-
dowoleni i spodziewasię, iż sza-
nowna polonia tutejsza tak jak
dawniej, tak i teraz nas poprze,
a nikt tego nie pożałuje, bo za- >
bawa będzie jakich mało.
Na wieczorku tym będzie ro-

zegrana rozgrywka obrazu ja-
ko pierwsza wygrana, i dwuch
mniejszych premii, a więc każ-
dy kto posiada bilety tej roz-.

"| grywki powinien stanowczo być:
na, wieczorku obecny a może to
wygra. Cały dochód z tej roz-
grywki jest przeznaczony do
dyspozycji |marszałka Józefa
Piłsudskiego już wysłano na
konto tego $50 do Sulejówka
na ręce marszałka. ~

Komitet zaprasza wszystkich
serdecznie, przyjdźcie wszyscy
a zabawicie się z nami wesoło,
tak prawdziwie po. polsku.

° }1. KOMITET,

CAMDEN, N. 1.

Dzielimy się nader miłą wia-
domością z miłośnikami sztu.
ki. Pierwszy Polski Balet 2 Fi- .
ladelfii, pozostający pod. kierun-
kiem p. A. D. Niementowskiej-
Krupskiej, wystąpi w
Temple, 1337 Spring Garden St.,

w niedzielę, |17-g0
maja o godz. 4-ej po południu,
Główną atrakcją będzie obraz
narodowy w 2-ch aktach „Ra-
cławice", Prócz tego tańce
solowe 1 grupowe: polskie, hisz-
pański, rosyjskie, pojutore,
klasyczne, akrobatyczne, chara-
kterystyczne. Dużo ludzi się
wybiera: Bilety od 50 cen. do
$1.50 do nabycła w redakcjach
pism polskich. Czytajcie ogło-
szenia, ;

- Majowy Piknik

, Niedługo skończą się zabawy
i bale wiosenne, a nastąpi pora
w której będziemy mogli się ba-
wić na łónie natury, rozkoszo-
wać się wonią kwiatów i piękno-
ścią przyrody, oddychać świe-
żem balsamicznem powietrzem i
w dobranem towarzystwie wy
bornie, przy dźwiękach -or-
kiestry spędzać będziemy bło-
gie chwile. Naturalnie, że mo-
wa tu o majowym pikniku. Pol-
skiego Klubu Oświatowego, któ.
ry odbędzie się w niedzielę, dnia
24-go maja, w Hollywood.Par-.
ku, w Maplewood, N. J.
Do parku dojeżdża sig -tram- "

wajem Springfield Avenue lub
South Orange. Avenue,. mają-
cych napis ,,Maplewood".

 

+ ___CZYPRZYJDZIECIE? -!. >

KLUB DOBROCZYNNY POLSKICH KOBIET
w -- urządza --

w Sobotę, dnia 2-go Maja, o godzinie 8-ej wieczorem

W DOMU POLSKIM -

przy Brunswick Ave., w Jersey City, N, J:

ZABAWĘ TANECZNĄ
na której przemówi do zebranych

"WŁÓCZĘGA" z NEW YORKU
Czysty dochód przeznaczony na cele dobroczynne. |

CZY PRZYJDZIECIE?

 
  

Dla upięk

 

BILETY BĘDĄ DO

  

Skrzypcowy Koncert

-

-

PROFESORA STEFANA MOMVŁSKIEGO

"w. czwartek, dnia 30-g0 kwietnia, 1925 roku
o godzinie 7:45 wieczorem

W SAYRE HALL, Y. W. C. A. Building |*
63 Washington St., Newark, N. J

programu prof. Morawski zaangażował
kilku artystów koncertowych

ABYCTA PRZY KASIE
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GÓRNYŚLĄSK
. Vhelkr panskldziennik „lntransnge-
ant" wydrukował niedawno szereg kores-
pondencyj, specjalnie wysłanego do Pol.
ski przedstawiciela p. Titayana.

Najciekawszą, a zarazem najbardziej
„smutnąjest korespondencja z Górnego Ślą

* ska. :Dziennikarz francuski opisuje Kato-
wice, rzuca szereg uwag o sytuacji Pola
kow po stronie nlemlecqu i zatrzymuje

 

„się dłużej na polskiej części Śląska, ,
Polskość wszędzie, na obu strona h

nie przedstawia najmniejszej wątpliwoś

Ale francuza razi głównie to, że masy pra-
eujące, drobny handel, najdrobniej y

przemysł pohkle, wiedy, gdy fabrykan-
@ i kapitaliści - wszystko Niemcy.

Oto, co między innemi p. Titayan pi-
gre:

 

  

 

„Opuszczałem Górny Śląsk z ser-
cem ściśniętem od żalu i złych przeczuć
na widok nędzy, która panuje wśród
Polaków, obok krzykliwego zbytku
wielkich przemysłowców. W naszej de |
mokntvcznd Francji podobna prze-
paść pomlędzw jedną warstwą a drugą
byłaby nie do pomyślenia. Cyfry będą

w danym razie wymowniejsze od słów.

Przeciętny dyrektor fabryki pobiera

około 10 tysięcy złotych miesięcznie,

co się równa płacy 150 robotników.

Niektórzy, kierownicy największych

zakładów, otrzymują nawet 30-40 ty-

sięcy na miesiąc, to jest około 140 ty-
sięcy franków francuskich. A robot

nik? W tym samym czasie dostaje od

1 złotego i pół do 3 złotych dziennie,
to jest od 6 do 12 franków francus-

kich, I to przy kosztach utrzymania

trzy razy takich jak we Francji. WSZE

DZIE NĘDZA LUDNOŚCI MIEJSCO-
* WBJ NA KORZYŚC OBCEGO ZŁO-

TA. Stąd agitacja komunistyczna znaj-

duje podatny grunt, grając doskonale

na uczuciach narodowych. Walka z ka-

pitatem jest tu obroną przed śmiercią

z głodu i zarazem nienawiścią do cu-
dzoziemców-wyzyskiwaczy, przeważ-

nie Niemców. „Tak zaognia się coraz

bardziej niebezpieczna dla Polski ra-

na, ognisko buntu robotniczego..."
Wielcy przemysłowcy śląscy mają je-

den przeważnie cel na widoku: dorobić się

jaknajprędzej i z pieniędzmi wyjechać.
Robotnicy podobnie wzdychają do wy

jazdu, tylko ze... z głodu i bez pieniędzy

na poniewierkę, Z jednych Katowic w cią-

gu dwuch dni wyjechało 1200 robotników

do Francji.
Kapihliści zostają dalej, prowadząc

dzieło zniszczenia kraju i sieją burzę, któ-
rą kiedyś bodaj by nie zbierała Polska.

Tyle korespondent „Inlranmgeanl
Należy tutaj sobie upr/ylommc że

część:Górnego Śląska, która na podstawie
plebiscytuw roku 1921 prnłqczonę zosta-
Ja do Polski, przyłączona została nie osta-
tecznie, ale warunkowo na 15 lat, Niemcy
nie czek: jq upływu tego terminu, już żą-
dają rew ,jx anic zachodnich polskich, to
znaczy rewizji-syrawy Górnego Śląska. U-

sadowienie się mocno wsiodle nllqonnhl-

mu niemieckiego, znacznie zwiększa nie-

bezpreuensluo i sytuację pogarsza:
z takich :warunkach .polit zmdl,
rzeczaru—rm. kapitaliści niemiec y wycis-

kają narazie co sig da z bogatej ziemi gór-

›nośląskiej. Ale nietylko to jest fatalne.

+. , Fabrykanci i piu—mxsłowcy Niemcy korzy
F5 staja z pom ej w mtwarzamu o-

a

 

 

  

  

 
   

 

 chsosunkbw na Górnym Śląsku.
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NOWY ŚWIAT CZWŚRTEK, 30 KWIETNIA (THURSDAY, APRIL 30), 1925. *

P. Wojciech Korfanty, reklamowany
wswoim czasie przez Narodową Demokra-
cję, jako oswobodziciel ludi górnośląskie-
go z pruskiej niewoli, nie mówiąc już nic
o jego podejrzanej i dwuznacznej roli w
powstaniach górnośląskich, idzie ręka w
rękę z kapitałem wrogim Polsce i do po-
gnebicnia mas pracujących w wyzwolonym
kraJu temu kapitałowi pomaga.

Fabrykanci niemiecey okradają rząd
polski na dziesiątki miljonów złotych, fał.
szując dochody, by nie płacić podatków,
a nie moglibytego robić bez pomocy Po-
lakow.

Jednemsłowem, Górny Śląsk zamiast
być perłą w levaospolllq bastjonem
wysuniętym najdalej na Zachód, reprezen-
tującym potęgę i dobrobyt państwa i na
rodu polskiego, staje się krainą wyzysku
i niezadowolenia. Co zaś w tym wypadku
jest najgorsze, to fakt, że wyzysk uprawia
ny jest przez żywioły obce i wrogie Polsce,
a toleruje go słabością rząd Polski.

+- wb.

HINDENBURG- CAILLAUX '

„World" nowojorski w sprawie wyborów w
Niemczech zajął ciekawe stanowisko, Pismo to,
w ostatnich kilku latach zdecydowanie pro-an-
gielskie i anty-francuskie dowodzi że wysunię-

cie się Hindenburga na scenę polityczną, jest

konsekwencją Traktatu Wersalskiego.

Traktat jest według „World'a" niedobry.

Według niego Francja została dyktatórką

Niemiec, chociaż uldad sił jest przeciwny, Po-

wrót do władzy Caillaux we Francji pisze „Word"

jest dowodem, że dyktatorstwo Paryża załamało

się. Wybór zaś Hindenburga na prezydenta Nie-

miec wskazuje, że Niemcy nie chcą nadal leżeć

pod butem francuskim, akcentując niezależność

wobec swego sgslada i całego świata,

Jednem słowem, wszystkiemu winien Trak.

tat Wersalski, „World" coprawda zpznacza, że

nie znaczy to, Iż ma on być natychmiast obalo-

ny, ale daje do zrozumienia, że to będzie zrobione

w niedalekiej przyszłości.

Rozumowanie „Word'a" dest pozbawione

sensu. Zwycięstwo nacjonalistów niemieckich,

niezawodnie wzmocni blok nacjonalistyczny we

Francji. To już widać z głosów prasy paryskiej,

nawet lewicowej. Wzbudzi i słusznie nieufność w

całej Europie.

-W tym wypadku zwalanie winy na Traktat

Wersalski jest wodą na młyn niemiecki 1 dąże-

niem do wojny.
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ROSJANIE SA NIEWINNL...

zrezuyczalka" jest czemś obcem dla du-

esy rosyjskiej... "

"W podziemiach "'czeki" nie słychać było ro-

syjskiego języka...

"Do ofiar czerwonego teroru, strzelali w

czaszkiz tyłu: "Łotysze, Chińczycy, Żydzi, Po-

lacy.- wszelka międzynarodowa swołocz..."

Tak napisał w warszawskim piśmie "Za

Swobodu" znany plsarz‘rosvhkl Arcybaszew, któ-

ry gc od st teroru bol

go, znalazł gościnne miejscę w Polsce.

Niedawno ten sam Arcybaszew zaatakował

Zeromskiego za to, że ten w swej książce "Przed:

wiosna" ubliżył jakoby poecie rosyjskiemu Pusz-

kinowi, chociaż pisarz polski z kurtazją wytłu-

maczył, że nie miał tej intencji i że pretensja Ar-

cybaszewa jest nieporozumieniem.

Obecnie, autor "Janina", powieści pornogra-

ficznej, którą w swoim czasie zmarły S. Brzo-

zowski nazwał "spermatoidalnym poglądem na

świat", pozwolił sobie na rzucenie obelki Polś-

kom, zapominając żenawet niestychana gościn-

ność staropolska 1 cierpliwość ma swoje granice.

ce.

Któż w takim razie odpowiedzialny jest za

wądy bolszewickie w Rosji, jeżeli nie Rosjanie?

Jeżeli nie Moskale a "międzynarodowa swołocz"

zgładziła przeszło dwa milJony ludzi, to kto roz-

każy wydawał?

Wykonawcami byli nietylko Rosjanie, to

prawda, Ale kimże był Lenin, mózg i organiza-

tor krwawego komunizmu. Kto są ci ministro-

wie jak Cziczerin i generałowie jak Tuchaczew-

skl, czy I oni wszyscy do "międzynarodowa) swo-

łoczi" należą?

Arcybaszew nie zna historji swego kraju.

Nie wie, że car Iwan Groiny miał swoją "czrez-

wyczajkę" nazwaną "opriczning", z pomocą któ-

rej ludność masowo mordował.

Nie wie on, że w całej historji Rosji nie by-

ło jednego momentu jaśniejszego, w którym by

lud rosyjski nie znosił katuszy, męczony "'czrez-

  

; wiczajhml" różnych nazw.

Dzisiaj mówić, że krwawy teror jest obcy
duszy rosyjskiej, to kpiny ze świata.

A niesłychaną bezczelnością można nazwać
tchorzowskie wybielanie barbarzyńców. komuni-
stycznych, którzy nie stworzyli niczego nowego,
a jedynie wiernie przeszłość skopjowali, naéladu-
jąc najkrwawszych eax-ow

Słusznie num-|o Jedno z pism warszaw»
skich, że p. Arcybaszew za swoją impertynencję,
powinien szukać gdzielndziej krytyki, uwalniając
od swej osoby Polskę. z

tx # w

Bla prawicy polskiej, a szczególniej dla Na-

'todowe} zwyclestwo nacjonalizmu w

Niemczech jest w danej chwili bardzo na rękę.

Nacjonalizm polski całą uwagę parodu zwraca

na Zachód. Ma to o tyle złą stronę, że niebęz-

pieczeństwo .grózi Polsce, nietylko od Niemiec,

sle trod Rosji .  

Z PRASYI O PRASIE

 

WNHHWSk] „Kurjer Poran-
ny" pisze, że Niemcy przed wstą
pieniem do Ligi muszą odwołać
swoją zapowiedź zamachu na
granice Polski.

Genjusz p.  Stresemanna
może popełnił wielki błąd
przez wytoczenie jawnie roz-
biorczych zamiarów Niemiec
wobec Polski. Idzie jednak o
to, czy uczynikiśmy wszyst-
ko aby ten błąd należycie wy
zyskać, Nie słyszymy dotych
'czas podkreślenia tej jawnej
oczywistości, że państwo de-
klarujące choćby platonicz-
nie złe zamiary wobec całości
terytorjalnej swoich sgsia-
dów, nie może być dopuszczo-
ne do Ligi, dopókitych zamia
rów najformalniej się nie wy
rzeknie.

„Polska nie może twierdzić
- pisze „Daily Telegraph"
- że Wielka Brytanja nisz-
czy Traktat Wersalski dlate-
go, że zgadzając się na gwa-

" rantowaną w razie potrzeby
militarną akcję granic Zacho
dniego Traktatu, nie chce i
nie może gwarantować w ten
sam sposób granie Wschod-
niej Europy". Polska ma je-
dnak w każdym razie prawo
do dyplomatycznej opieki
Wielkiej Brytanji dla tych
granie, których ustanowienie
było dziełem pp. Lloyda Ge-
orge'a i Balfoura. R

Wymaganie, aby Niemcy
odwołały przed wstąpieniem
do Ligi zapowiedź zamachu
dyplomatycznego na te grani
ce, jest dla rządu angielskie.
go niewątpliwie o wiele łat-
wiejsze, niż „akcja  militar-
na". Polska oczekuje tedy, że
Anglja -conajmniej - tym
zamachowym zapowiedziom
nie użyczy swojej moralnej
protekcji.
Może dłaśnie teraz, wobec try

umfującego nacjonalizmu - w
Niemczech, ostrośniej nieco bę-
dzie popierać projekty Strese-
manna, rząd angielski Baldwi-
na.

  

kok e
Wsprawie czy Polska ma iść

z Rosją, czy też trzymać się za/
chodnich sąsiądów, "Głos Praw-
dy" z Warszawy pisze, że pomi-
mo najstraszliwszych doświad-
czeń w Polsce po dziś dzień ży-
je, czai, pleni się jak chwast
wiara w Rosję. zaufanie do Ro-
sji, rachuba na Rosję. |Hotdują
im, jak powszechnie wiadomo,
dwie kategorje obywateli Rze-
czypospolitej: Zydzi 1 narodowi
demokraci. Towarzystwo mniej

jące, niżby się to na
pozór zdawać mogło, Mają bo-
wiem jedną cechę wspólną: spo
sób myślenia w sprawach, ty
czących polityki _zewnętrznej,
niedość polski. Dla Żydów wska-
źniklem,, zasadniczym w tym
względzie jest interes żydowski,
czysto handlowy, dla endeków
- suggestje francuskie, wobec

 

 

 

których zachować się krytycz-
nie nie są w stanie, skąd wypły-
wa, że przyjmują na wiarę na-
wet francuskie błędy { utopje.

. Zyd-kupiec pragnie Rosji, tę-
skni za Rosją, wspomina ją czu-
le.. Zrozumiałe, Tem bowiem
sprzedawał _swoją galanterię
tandetną bieliznę nalewkowską
tam jako agent albo komiwoja-
żer lokował wyroby łódzkie, bla-
łóstockie, stamtąd czerpał do-
brobyt swój i zysk. Z chwilą,
gdy pomiędzy Polską i Rosją
wytknięto granice - wszystko
to się zmieniło. Zmieniło się
wskutek całego steku przyczyn
zasadniczych, ale rozgoryczony,
zbiedniały handlarz - pośred-
nik nie chce ich znać, nie chce
rozstrząsać. _Jemu poprostu
brak Rosji, jako punktu wyjścia
w jego kombinacjach wszela
kich, Przestawić myśli i dzia-
łalności swej na inne tory nie
potrafi. W części jest to dlań
niemożliwe, w części dla jego
ciasnej umysłowości zbyt trud-
ne.

Coś podobnego przeżywa,i
ultranacjonalistyczny endek pol-"
skl. Niepodległość zwaliła mu
się na głowę całkiem niespo-
dzianie, Cała duchowość -jego i
wszystkie polityczne koncepcje
przystosowane były najwyżej do
autonomji "pod berłem Roma-
nowych,"

Stara piosenka trwa - na
Tynki rosyjskie zaczynają znów
liczyć Żydzi polscy, na rosyjską
życzliwość - endecy. I znów
tumanić i okłamywać ogół.
O tem, żę Moskal i Niemiec

to dwa wrogi nasze zupełnie
równorzędne i które zawsze po-
dadzą sobie dłonie by nas
zgnieść, o tem jakoś nie pisze
prasa endecka. Gdy tymczasem
pisać o tem należy dzień i noc,
bo to jest jedyna rzeczywista
choć straszliwa prawda. I obeł.
kiwanie siebie i innych w tym
względzie jest wprost zbrodnią.
Nie pomoże ono nikomunie, tyl-
ko uśpi czujność i zdezorjentuje
do resztyi nas i Zachód. Prze-
klinanie wciąż tylko Niemców to
zamało, Jak widzimy pół świa-
ta już się z nimi godzić gotowe,
choćby poświęcić trzeba było in-
teresy Polski, Ale wtargnięcia
bolszewizmu przez Polskę Bóg
wie dokąd - tego pół świata
jak dotychczas nie pragnie. W
tym więc względzie potrzebną
jest i ważną dla innych ludów
nasza egzystencja i siła. Wtej
płaszczyźnie, pomimo wszelkich
mrzonek sfer finansowych 1
przemysłowych Europy stawiać
należy rolę i zadania Polski,
Jest to bastjon od Wschodu,
który jeśli go się osłabi, naporu
bolszewiczałej czerni moskiew-

sklej nie wstrzyma. :
stawienie się temu nieberple-
czestwu, strzeżenie świata cywi-
lizowanego od tej tak bliskiej
raz już katastrofy to jest racja
stanu Pólski, to jest koniecz-
ność jej istnienia.
 

* GENERAŁ ZELIGOWSKI 0 CZYNIE KAPITANA

POGONOWSKIEGO-

W przelomowym cie. bitwy o Warszawę
 

WARSZAWA. - Łódź uczej-
ła w ostatnią niedzielę pomni-
kiem pamięć bohaterskiego to-
dzianina kpt.  Pogonowskiego,
który ze swoim bataljonem w
krytycznym momencie bitwy 0
Warszawę, dnia 15 sierpnia
1920 r. zagrodziłdrogę kolum-
nom bolszewickim, wychodzą-
cym przez lasy radzymińskie na
tyly naszych pozycji. Kpt. Po-
gonowski zginął, ale utrzymał
stanowisko swe do nadejścia od-
działów 10 dywizji gen. Zeligow
skiego, stacjonowanej -w Ja-
błonnie. .

O bohaterskim czynie kpt.
Pogonowskiego pisze jego bez-
pośredni dowódca, gen. broni
Żeligowski, w liście do komite-
tu budowy pomnika, co nastę-
puje:

„Dnia 16 sierpnia 1920 ro-
ku, o g. 1 w nocy, prowadząc
swe dzielne kompanje do zwy
cięskiego ataku na pozycje
nieprzyjacielskie pod Radzy-
minem padł dowódca I bata
lou 28 pułku piechoty 6. p.
kpt. Stefan Pogonowski.

Wielu dzielnych żołnierzy
~ oddało życie za ojczyznę w
czasie wojny, zwłaszcza w
przełomowym dla niej roku
1920. Smierć.6. p. kpt. Po-
gonowskiego,-sama przez się,
QW!go z pośród      

wielu innych. Warunki jed-
nak i okoliczności, w jakich
ta śmierć nastąpiła,. wznoszą
ją do wyżyn symbokt ofiary
za ojczyznę.»

8. p. kpt; Pogonowski padł,
+ prowadząc do ataku swój ba-

taljon w chwili, kiedy nie-
przyjaciel przełamawszy po-
zycje nasze pod Radzyminem,
otworzył sobie wejście do sto-
licy.
© Rozkaz, wówczas wydany,
"nakazywał wszystkim oddzia»
łom 10 dywizji przeciwnatar-
cie o świcie. $. p. kpt, Pogo-
nowski dowodząc bataljonem,
odosobnionym w miejscu naj-
bardziej zbliżonem.do tyłów
nieprzyjaciela, wiedziony nad
"zwyczajnym instynktem, u-
derzył w nocy około godziny
1; dnia 15 sierpnia na Wólkę
Radzymińską. Sam zginął
wprawdzie, ale bataljon jego
zdołał się tam utrzymać.

Dzięki temu nieprzyjaciel,
który doszedł już do Kątów
Węgierskich, uczuł się zagro
żony na swoich tyłach. Na-
kazany w godzinach rannych

 

bezpieczeństwo zostało zaże-
gnane. Oddziały bolszewic-
kie, dla których droga dą sto-
licy była otwarta, Doing sig
w nieładzie.
W samorzutnej inicjatywie

6. p. kpt. Pogonowskiego leży
wielkość jego czynu. Był to
niejako moment zwrotny w hi
storji tej wojny. Psychologia
klęski, cofania się, ciągłych
odwrotów została nareszcie
przełamana. Odwróciła sig
karta historji. Nieprzyjaciel
rozpoczął odwrót, a w. dal-
szych walkach ponosząc klę-
skę za klęską, wyrzucony zo-
stał z granie Rzeczypospoh-

tej.
Sądzę, że ten zwrot psycho

logii dwuch armji nastąpił
dnia 15 sierpnia o godzinie 1
w nocy, w momencie śmierci
4. p. kpt. Pogonowskiego,

Pozostawiając historji roz-
strzygnięcie czy pogląd ten
jest słuszny, musimy stwier-
dzić, że w tym właśnie prze
łomie psychologicznym jest
wielka treść czynu i śmierci
&. p. kpt. Pogonowskiego.

: Zeligow

1 POLSKI

JAK P. WĘCŁAWKOWA OD.
NAJDUJE SWEGO MĘŻA

»

WARSZAWA. - Pisma wiel
kopolskie opisują osobliwy po-

Idealny do
torebki
kobiecej

$3.50 |

DLA Pań dziewcząt 1
małych chłopców. Po-

siada punktualność, jakiej,
każdy spodziewa się po
Ingersoll. -»

---.p

  

kładnie ofierze orzekła, że to nie
prawdziwy Józef. Tamten miał
„piękniejszy garby
głowę.
Wobec tego strapiona żona

musiała bez męża wrócić do ro-
dzinnej wsi,

i większą

 
LINJA LOTNICZA WARSZA»

WA-ANGORA

WARSZAWA.-Z dniem 1-go
kwietnia Towarzystwo Żeglugi
Powietrznej w Polsce rozpoczę-
ło normalny ruch lotnfczy na. li-
nji Warszawa-Angora przez
Pragę, Wiedeń, Budapeszt, Bla-
łogród, Bukareszt 1 Konstanty»
nopol.

 feig żony za zbiegłym mężem:
W Napachaniu pod Rokietnicą
ożenił się przed kilku laty gar-
busek, Józef Węcławek, lecz po
jakimś czasie mając już nawet
dwoje dzieci przepadł bez śladu.
Dwa tygodnie temu wybrał się
w podróż okrężną niejaki Fran-
ciszek Banaszak, również gar-
baty, handlujący skórami i w
objeździe swym przybył do Na-
pachania, Któż jednak opisze
jego zdumienie, gdy we wsi
przywitano go jak dobrego zna-
jomego i potraktowano wódką
obficie, dziwiąc się tylko, gdzie
tak długo bawił Dziwilo go tyl
ko, że każdy z spotkanych wo-
lu} na niego Józek, s nie Fra-
nek. Kiedy się dobrze uraczo»
no zaprowadzili go mieszkańcy
wsi w triumfie do opuszczonej
żony i teścia, który również u-
wieszył się z powrotu „Józko"y.
nadmieniając, że żona po
wiona sama musiała péj
służby. Znalazła się i żona i z
radości że wrócił nareszcie rzu-
ciła się marnotrawnemu mężo-
wi na szyję, darowując mu u-
cieczkę. ' Po przespane) nocy
gdy handlarz wytrzeźwiał i wi-
dząc sytuację w świetle dzień-
nym inną niż w nocy po pijane»
mu pragnął się z niej jaknej-
prędzej wycofać. Opowiedział
więc żonie, że ma w Poznaniu
mieszkanie, które niedawno te-
mu nabył, i że skoro je urządzi
sprowadzi żonę. Z tem przyrze-
czeniem wyjechał i więcej nie
wrócił.

Lecz żona tym razem nie dała
za wygraną i postanowiła od-
szukać powtórna zgubę, W tym
celu pojechała do Poznania,

  

gdzie ku swej radości zobaczy|
ła na ulicy Wodnej garbuska,
pchającego spokojnie jakiś wó-
zek z warzywem, Schwyciwszy
uciekiniera ku zdziwieniu prze
chodniów zaprowadziła opiera-
jącego się do najbliższego komi.
sarjatu, gdzie zażądała odsta-
wienia męża pod dozorem poli-
cyjnym do domu.

Lecz „mąż" nie chciał i po-
czął dowodzić, że jej mężem nie
jest i nie myśli zostać! Sprowa
dzono siostrę upartej _kobeci-
ny, która przyjrzawszy sig do--_-

oraz sprzedaję gotowe.
Przeróbki i reparacje tako-

wych, przyjmuje pra-
cownia kuśnierska

1298 uxmgtnn Ave
is nzxuglnml.pomledy #1

'triclon. tino
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| ROZNE

HIPPODROM KUPIONY

ZA$5000.000

" NewjorekiHmpodmm x ca-
lym inwentarzem został nabyty
wczoraj przez Edwarda |Albee
za cenę $5.000.000. %

Nowy właściełel zamierza u-
rządzać w dalszym ciągu przed=
stawienia tego typu, do którego
przywykła. publiczność -Hippo-
dromu. Równocześnie z Mr.
Albee o kupno tego gmachu u.
biegało się pewne towarzystwo
bankowe, które pragnęło w tym
miejscu wybudować olbrzymi
drapacz nieba, Pierwszeństwo
otrzymał Mr. Albes, z czego by
walcy Hippodromu napewno się
cieszą

Mebl
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POLSKA LECZNICA
Dr. MichałA. Togolewies

POLSKI Limca
86 Second Avenue, New York City
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 atak dalszych łów 10

dywizji na wieś Dębkowizna

- Mokre dokonał reszty.

„Już rankiem dnia 15 sier:

pnia wiedziała Warszawa, że

bezpośrednio grożące jej. ni
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(Ciąg dalszy).
Prymas ułagodzonynieco p

bickiego, skłania się do wypowiedzenia kil-
ku słów, w których nie cofając niczego, o-
świadczył wreszcie, że dla króla gotów po-
święcić krewi życie, byleby pacta conyen:
ta dochowane były...

Na tem zakończyła się ta sesja burzli-
wa, ale dnia tegoż wieczorem król, całko-
wicie zgngbiony, przyjął bez oporu wszy
stkie rady Olszowskiego.
- Nierówna walka... - szeptał - nie

równa! Co tu można począć wobec takie
go pryma.q lub Sobieskiego?..

- Oni - wtrącił Olszow.
żają teraz w. ie siły. Wsejmie, w k
ju, wśród wojska szerzą zamieszanie... pro-
wadzą do jawnego buntu. My teraz może
ny tylko paktowaniem zyskać zwłokę, a

ż yć...
vcięstwie nawet już nie ma-

... - ozwał się król - byle nie postra-
dać godności... choćby w upadku!

Głos mu zadrżał przytych słowach, a
wielkie, wyłupiaste oczy napełniły się łza-
mi, które nie wypłynęły z pod powiek, lecz
zostały w tem spojrzeniu, pełnem boleści,
upokorzenia, niemocy

Podkanclerzy podszedł do królai gło-
sem tkliwym, wzruszonym mówił:

- Trzeba się zbliżyć do Sobieskiego,
trzeba go pogodzić z hetmanem polnym,
ks. Dymitrem... trzeba nadto, miłościwy
królu, umorzyć procesy Morstina i Grzy-
mułtowskiego... to warunek ze strony pry-
masa sine qua non...
- To zupełna kapitulacja! pognębie-

nie! - rzekł Korybut.
Nie odpowiadając na ten wykrzyknik,

Olszowski mówił dalej:
- W takich razach myśmy przede

wszystkiem na to baczyć powinni, co zys-
kamy. Otóż zyskamy wiele: a najprzód ze-
zwolenie na koronację królowej, prymas

 

    

 

  

  

     

    

   

   

yly się oczy,
Żebyż to! - westchnął - nie masz

, mój podkanclerzy, co ja z tego po-
wodu cierpię. . , Królowa choruje, z Wie
dnia napierają . . , a coć poradzę? . , Ręce
mam jakby związane...
- Więc to trzeba uzyskać... Skorzysta

my dalej to, że pozwolą na nowe zaciągi do
12 tysięcy, i w razie potrzebyna pospolite

  

 

"ruszenie... Zyskamy wreszcie to, że sejm
 ten, poraz pierwszy za panowania Waszej

Królewskiej Mości, nie będzie zerwany i
liczne konstytucje załatwi... Uwolni nadto
Waszą Królewską Mość od płacenia pensji
Janowi Kazimierz/wi...

-A to dobrze... - mruknął Korybut.
- A także od fortyfikowania Kamień-

ca z własnych funduszów... Co zaś najważ-
niejsza, sejm przyzwoli Waszej Królew-
skiej Mości na zawarcie traktatu cum exter-
nis principibus dla jakiej wojny w Rzeczy-
pospolitej... co namrozwiązuje ręce do szu
kania sojuszów, jakie W. Kr. M. za stoso-
wne uzna...

Ale Korybut słuchał już z roztargnie-
niem.

-Tak... tak . . .-mruknął-cesarz
Leopold byłby z tego kontent, to dobrze...

wił się i stęknął,
- Chory jestem... - szepnął i wstał.
- Mój podkanclerzy! - rzekł - zgo-

da już na wszystko, byleby uszczerbkugod
ności nie było. Nie pojmuję naprzykład jak
możemy od owych procesów odstąpić?
Przecież Morstin i Grzymułtowski jawni
zdrajcy!

Olszowski uśmiechnął się.
- Nic łatwiejszego - odparł. - I to

już jest ułożone. Po dzisiejszej awanturze
wsejmie, prymas chciał odjechać do Łowi-
cza, groził zerwaniem sejmu... on, pierwszy
senator! Temu koniecznie zapobiedz nale-
żało. Pojechałem za nim, ułagodziłemi u-
łożyliśmy wszystko. Stanie się tak: Proces
Morstina odroczony będzie do przyszłej se-
sji z tej przyczyny, że on jako podskarbi,
przywieźć musi klejnoty koronne na koro-
nację królowej i że przed sejmem rachunki
skarbowe ma składać... Zresztą co do Mor
stina zachodzi i ta prawna przeszkoda, że
mu nie doręczono pozwu przed sejmem...

z -Grzymułtowskim? - spytał
krót. - Słyszałem, że już z ran poniesio-
nych w Środzie, wylizał się i przyjechał tu.
Sam chce stawać w swojej obronie... A on
w prawie biegły... i mądry człek!
+ .- I na niego znaleźliśmy sposób. On
wie, że prawem przekonany musiałby być.
Więc pewnym siebie być nie może... My

  

   

 

 

  

 

 

 

 

wiemy znowu, że wyrok na Grzymułtow
skiego wydany, byłby wyrokiem potępie-
nia nietylko na niego, lecz i na Morstina
i na wielu innych, których teraz zaczepiać
nie można... Dotknie ich kiedyś Neme-
is!.. . ukarz
- Neme - powtórzył jak echo

Michał Korybut - masz słuszność księże
podkanclerzy, My bądźmy wspaniałomyśl
ni.

- Otóż -- kończył Olszowski - co do
Grzymułtowskiego ułożyliśmy tak, że bę-
dzie sąd...

 

 

  

- Eventus zawsze niepewny... - za-
uważył król.
- Wszystko przewidziane - odparł

 

podkanclerzy. - Zgodziliśmysię, że do są-
du wejdzie nie ośmiu, jak dotychczas, lecz
dwunastu deputatówze stanu rycerskiego,
a oprócz tego dwudziestu siedmiu senalo-
rów.

- Aż tylu na jednego?!
- Trzeba nam tylu... Obliczyliśmy

głosy. Piętnaście oświadczysię za zupełną
innocencją kasztelana...
- Być nie może!
- Z pewnością, Większość zażąda e-

wazji..
- Co to znaczy?...
- To znaczy odprzysiężenie się samo-

siódm... Grzymułtowski będzie musiał zło-
żyć przysięgę w myśl konstytucji De viro
monae famae a wraz z nimsiedmiu rów-
nych mu urodzeniem, że nie popełnił zdra-
dy... Ty zaś, miłościwy panie, wobec nie-
równych wołów, rozstrzygniesz za tą przy-
sięgą, oświadczając, iż dowodów ścisłych
niema. . .

Korybut sig Zachngl.
-Jakto moze byé!l-zawotat.-To zna

czy skazywać kasztelana i siedmiu innych
na krzywoprzysięstwo! Jawne dowody są...

 

   

     

  Podkanclerzy ramionami dźwignął.
- Nikt przysięgać nie będzie! - od-

parł. - Grzymułtowski opóźni się nieco...
dni kilka, Przybędzie po koronacji królo-
wej, gdy w grodzie warszawskim nie bę-
dzie nikogo... i wniesie protestację, że przy
sięgi nie przyjęto! . . :

Wyrazy: „po koronacji królowej" po-
działały widocznie. Król uśmiechnął się i
rzekł:

- Wy na wszystko macie sposoby...
- Jestem znużony... - szepnąłspać

mi się chce. Czyńcie jak uważacie... byle
dobrze było i bez uszczerbku godność
Chory jestem. . ,

Olszowski, wychodząc z Zamku spot-
kał się oko w oko z Kalksteinem, który nań
oczekiwał,

- A! - zawołał podkanclerzy - je-
steś waćpan już tutaj! Nie wiem, czyto bez
pieczna rzecz, gdyż Elektor coraz natarezy-
wiej domaga się...

- Mości podkanclerzy! - zawołał puł
kownik - nie Jękam się kurfirsta!.. Przy-
byłem właśnie prosić Waszą dostojność o
kilka chwil rozmowy, która nie cierpi zwło
kiss,

Olszowski inwitował go do swej ka-
rocy, a zanim dojechali do mieszkania pod
kanclerzego, Kalkstein zdołał opowiedzieć
wkrótkich, a triumfujących słowach wszy
stko, co zdziałał,
- Hetman Wiśniowiecki - mówił -

najprzychylniejszy dla sprawy pruskiej.
Takem go usposobił, że gotów sam do Prus
książęcych wkroczyć, W obozie pospolite-
go ruszenia są także za tą sprawą... Stam-
tąd pojechałem na Litwę... szlachta przy-
jęła mnie tam otwartemi ramiony, pragnie
iść za mną przeciw Elektorowi, Zostali tam
Jankowski i Łyszczyński, aby ochotników
werbować... Tymczasem w Prusiech wre i
kipi. Mam doniesienia, że cała szlachta pru-
ska czeka jeno hasła... Do jesieni zobaczy
krwawy Frycek koniec panowania swego!
- Ciszej... - ozwał się Olszowski -

ciszej! Waćpan zawsze jesteś niepohamo-
wany i niepowściągliwy człek... Gadasz za
dużo, a to jest źle!..
- Nietylko gadam! - zawołał Kalk-

stein - ale i piszę... Przybywszy do War-
szawy, siedziałem parę niedziel cicho i w
celi bernardyńskiej ułożyłem pismo, gdzie
wszystkie zbrodnie Frycka napiętnowa-
łem... Ot, jest już w druku. .

Wyjął z zanadrza książeczkę. >
- Zowie sig to: Supplex nomine du-

całus Prussiae libellus... Stany pruskie od-
zywają się o pomoc do polskiego sejmu
przeciw nadużyciom berlińskiego regnan-

 

 

ta... Nie puszcza Elektor deputacji, to ja w |
jej imieniu to wszystko wypisałem...

(Cigg dalszy nastąpi),

 ltaibh 

 

 

BLADE TWARZE
(Napisał dla „Nowego Świata" T, W. Długoszowski)

(Z pamiętnika z X Pawilonu)
  

(Ciąg dalszy).
Najlepiej opowiada nam się

wieczorami, Jest nastrój. Przy
gaszamy naszą lampę ustawie
ną w kącie - i kładąc się do
łóżka, każdy z nas na chwilę za
pomina o przecież i
na wolności każdy musiał podle
gać tej „chwilowej" półśmierci,
półżyciu objęciom snu.

Biogosłuwimy sen w więzie-
niu. Błogosławimy go za znie-
czulenie zmęczonych niewolą
zmysłów. Błogostawimy za ten
cudowny film zjawiskowy, któ-
ry nam się snuje po nocach w
naszej zmęczonej wyobraźni...

Ileż to razy śniła nam się
wolność... A miłość...

Kochani ludzie, drogie twarze
zjawiały się po to, aby zniknąć
bezpowrotnie - i kazać pamię-
tać... i wspominać...

Codziennie opowiadamy sobie
sny. Stwarzamy nawet teorję
snów więziennych... O czem się
w więzieniu śni? Co najczę
ściej produkuje na swych taje-
mniczych ekranach nasz móżg-
kinematograf z genialnym re-
żyserem - fantazją? !

  

 

Wczoraj słyszałem w nocy,
jak Feliks jęczał Co§ mu sig
śniło męczącego. A ponieważ
kilka dni temu dostał z wolności
list niewesoły - więc to pew-
nie wolność truje mu teraz nie-
wolę. Ma dużo przeżyć i wra-
żeń; dostał fotografię syna, któ
rego powiła mu żona w więzie-
niu na Pawiaku, Jest to cieka-
wy mały człowieczek więzienny,
dziecko społeczników, którzy
nie mieli czasu na szczęście ro-
dzinne, wiecznie pedzge za
szczęściem wielkiej rodziny, któ
rej na imię ludzkość.
Opowiada mi Feliks, że na-

prawdę nie miał czasu myśleć o
swych prywatnych sprawach.
- Gdy skończyłem gimna-

zjum - zamiast pójść na u
werek - poszłem do -fabryki
na robotnika, aby poznać jego
dolę roboczą. Psacowułem. T-
czyłem się. Znosilem wszyst-
kie te zniewagi, jakie robotnik
znosi od zwierzchnika, dla któ-
rego pieniądz jest świętością i
jedyną wyrocznią o wartości
człowieka. I taksamo, jak sza-
cunek dla pracy pchnął mnie do

 

 

  

 

DZIAŁ

Realnościowy i Budowlany

  

  

nozwóJ BROOKLYNA

Z pięciu dzielnie należących do
„Wielkiego New Yorku" a mianowi
cie, Manhattan, Bronx, Queens, Rich
mond i Brooklyn, stol na plerwszm
miejscu co do ilości mieszkańców,
dzieci uczęszczających do szkół 1 o
bywatell głosujących podczas wybo›
rów. -Brooklyńska Izba Handlowa o-
glosita niedawno cyfry wykazujące,
że gdyby Brooklyń był osobnym mia-

hattan. Z tych właśnie powodów wię
kszość polaków zamieszkuje w Broo-
klynie, gdzie domy są mniejsze 1
gdzie z małą nawet gotówką można
stać się właścicielem domu. _Oblicza»
ją, że przeszło 15,000 domów w Bro-
oklynie należy do polsków 1 z tąd
tłumaczy się, że w Brooklynie mae
my kilkanaście polskich blur realno-
ścfowych jakoteż wielu polskich me
Inrzy, elektrotechników, murarzy, cie
ll, stolarzy, plumberów 1 kontrakto-

fabryki - taksamo potem po-
czucie krzywdy robotniczej.
skierowało mnie do szeregów
socjalistycznych. A potem da-
lej i dalej...

Feliks kilkanaście lat spędził
wogóle -w więzieniu carskim.
Siedział sobie „na raty", po ro-
ku, po dwa, odbywał zesłanie,
uciekał, pracował w S. D. (Soc.
Dem. Król. Pol. i Litwy) i zno-
wu wracał do więzienia.
- To ty, bracie, masz całą

swoją literaturę więzienną?
- Owszem, mam...
- I wprawę w siedzeniu?

- A tak - psiakość słonio-
wal- i wprawę mam. Niby
to śmieszne, a jednak wprawę
w siedzeniu trzeba mieć. Bez
tego ani rusz. Trzeba poznać
ekonomję (oszczędność) ruchu,
zwłaszcza ruchu nóg; trzeba
umieć wypuszczać myśli z wię-
ziennego gołębnika tak wpraw-
nie, aby sobie skrzydeł nie szar
pały o kraty; trzeba módz po-
godzić się z losem i pokonywać
czas - ten czas - który wle-
cze się niczem karawan zaprzą-
gięty w napółmartwego konia,
co mu się nawet na tamten
świat nie spieszy wcale.

Wprawa w siedzeniu przypo-
mniała mi doskonały kawał dow
cipnego Belmonta, b. redaktora
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„Wolnego Słowa", za które mu-
siał często siadywać w więzie-
niu. Oto zdarzyło się, że za ja-

wolno - myślny artykuł Bel
mont dostał miesiąc więzienia.
Trzeba było Iść siedzieć-na t.
zw. „Spokojną" w Warszawie.
I poszedł. Ale nim to uczynił --
napisał w swym tygodniku „po-
żegnanie Hektora z Androma-
chą" tej treści:
- Żono! (mówi Belmont-

Hektor) - nie mogłem zarobić
głową - może zarobię siedze-
niem...

(Ciąg dalszy nastąpi). a

ZWIERZĘCY POSTĘPEK

Trzynastoletni John Sulivan
leży w szpitalu Bellevue ciężko
ranny, obie ręce ma złamane i
prawdopodobnie pękniętą czasz
kę.

Sullivan z kilku innymi chłop
cami bawił się w garażu przy
W. 50-j ulicy. Raptem jeden
z chłopców krzyknął, by się
mieć na baczności. Ale Sulli-
van nie zwrócił na to uwagi. W
tej chwili wysoki murzyn schwy
cił go i ciężko pobił kijem od
miotły. Napastnik nazywa się
Paul Francis Petioni, areszto-
wany na prośbę pani Sullivan.

 

Brooklyn i okolica.
 

W DOMU NARODOWYM,

rych, p. F. Siekierski,
cych z ruchem robotniczym o

 

 

Baczność Brooklyni Okolica! s, 3

OBCHÓD PIERWSZEGO MAJĄ
-- urządza --

ODDZIAŁ NAPRZÓD Z. S. P., W BROOKLYNIE

w Piątek, dnia 1-g oMaja, o godzinie 8-ej wieczorem

PRZY DRIGGS AVENUE

Przemawiać będzie generalny sekretarz T-wa Kasy Cho-
Prosimy wszystkich sympatyzulg-

przybycie. KOMITET.
 stem, byłby _piętem

miastem w świecie
W ostatnich trzech latach w Bro-

oklynie, wybudowano więcej domów.
ntż w jakimkolwiek innym mieście na
świecie. -Przed kilkudziesięciu laty
Brooklyn był maleńką osadę | jedyną
drogą komunikacji w wyspą Manbat:
tan, byla „Fulton Ferry" dopiero po-
budowanie mostów, oraz górnych i
podziemnych kolei sklerowało tystę-
ce mieszkańców New Yorku do Bro
oklyna, gdzie nie było takiego prze-
ludnienta i gdzie ziemia była tańsza
Już od roku 1910 liczba mieszkańców
Manhattan zmniejsza się na korzyść
Brooklyna 1 Innych miejscowości.

Setki tysięcy ludzi pracujących w
Now Yorku, mieszka w Brooklynie,
gdzie mieszkania są tańsze 1 domy
nowsze i nie tak skuplone fak w Man

WIELKI WYBÓR FARM

Kto chce kupić dobrze zagospo-

darowaną farmę
Kto chee FARME na DOM lub interes
zamienie?

Kto chce DOM na FARME wymienie:
Niech się z DOMEM, x FATOLA
lub lNi‘ERhSEN osobiście lub listowe

is sgłośi do

W. MAZURKIEWICZ

736-4th Ave., Brooklyn, N. Y.

pomięday i zh St

  
 

POSIADAJCIE

WLASNE DOMY

$100 DA WAM POCZATEK

Panie, który zarabiasz na życie wy-
miast Alleine. poloten'«

y, wore
wiać w
ca. do minimum 20

 

równa: sie
nellen, New Market, New
W. poblit wielu tabryk wale latwo
motna. dortad. majecia, dobrze ople«

ate
Zgłksieć sę onobidcle lub listownie

EMIL KULIK
15 Park Row, Suite 818, New Vork

Teieton, Barclay, h10

  

 

rów bud ych, którzy

w -większości -wypadków .pracują

przy domach  obconarodowców, to

jednak mają oni prawo spodziewać

się, że polscy właścictele domów ko-

rzystać powinni przy każdej sposo-

bnośc! z ich usług

 

 

UNJE BUDUJĄ DOMY DLA SWYGH

czŁoNK
 

Aby nie płace wygórowanego ko

mornego, członkowie Unji Krawiec

kiej zamieszkali w Bronx, postano-

will wybudować swój własny dom

apartamentowy

Dom ma stanąć kosztem $2,000,000

camt Sheridan | Mott Ave, |oraz

East 158th 1 150th St., obok Parku

Sigel

Dom ma tanć kosztem $2,000,000,

ma mieć pomieszczenie na 170 ro-

dzin.
 

NOWA OROGA  AUTOMOBILOWA

w GUEENS

Inżynierowie miejscy rozpoczęli pra

cę nad -opracowaniem dokładnego

planu nowej drogi uummobllawa],

która będzie znaną jako |,Nassau

Boulevard".
Droga ta będzie miała ofm mil dłu

gości od Rodman St. i Queens Boule:

yard w Klmhurst do Little |Neck,

1.1, i będzie 160stóp szeroka.

Ziemię jak miasto ma wykupić nie

to drogę ma kosztować $3,850,000, #

budowa drogl $1/100,000 tak, że o-

gólny koszt ma być około 35,550,000.

Przyczyni stę to w wielkiej mierze

do rozwoju miejscowości przez które

droga ta. będzie przechodzić w mia:

nowlclo w Elmhur ! Flushing, gdzie

1 cena realności pójdzie w gore.

 

GiESIEL i ZAKROCKI

Budowntere kontraktorzy

nują wszelkie budowlane i cemen

towe roboty
218 Freeman Strest

Tel: Greenpoint 367

Wyke

Biuro

Franki Stront
oe

denc/as 221
m O: 3

 
 

  

 

 

 

 

W NEW YORKU

436. East 16 Street
Home Owners Ass'n.

WE APARTAMENTA,

ELEKTRYKA,

10

i FAM

813,00, GoTóWKI 84,00

TAMENTA, ELEKTRYKA,

 

Gawliński& Co.

Polecają następujące domy: «

NEW YORK

15 FAM, MUROWANY NA WEST SIDE PRZY PARKU, £POKOJG-

ELEKTRYKA,

RENT oKoŁo $5,00. CENA 185,00, GOTÓWKI OKOŁO 16,00.

10 FAM. MUROWANY, SPOKOJOWE APARTAMENTA, WANNY,

w BARDZO DOBRYM POŁOŻENIU,

64,800. CENA $26,900, GOTOWKI OKOŁO $6,000,

FAM, MUROWANY, BARDZO DOBRZE UTRZYMANY DOM,

PO 5 POKOI DLA RODZINY, ELEKTRYKA, RENT #34. CE

NA 820,00, GoTóWKi $3,500,

s FAM. MUROWANY, 4 OBSZERNE POKOJE DLA RODZINY,

RENT OKOŁO $2000. CENA 613,80, GOTÓWKI 63,500.

BROOKLYN

. MUROWANY OBSzERNY DOM, 33 STOP SZEROKOŚCI,

APARTAMENTA PO 6 i 7 POKOI, BLISKO PROSPEGT PARKU

i SUBWAYU, WSZELKIE NOWOCZESNE ULEPSZENIA, RENT

CENA $3200, GOTÓWKI TYLKO OKOŁO $5000.

s FAM. MUROWANY w WILLIAMSBURG'U DOBRZE

MANY i W DOGODNYM POLOŻENIU, &POKOJOWE APARTA

MENTA, KAPIELNIE, ELEKTRYKA, BIALE ZLEWY, RENT

€3,170. CENA 819,00, GOTÓWKI WEDLE UMOWY.

6 FAM. DREWNIANY i STORE, 3 POKOJE PRZY SKLEPIE, w,

DosRYM STANIE, NA LADNEJ ULICY, RENT 81,632 CENA

4 FAM, MUROWANY, NA LADNEJ ULICY, POKOJOWE APAR-

ULEPSZENIA,

61.706. CENA $18000, BARDZO MALA WPŁATA.

" w BROOKLYNIE

Driggs Avenue
WPR W

WANNY, ULEPSZENIA,

RENTU

WANNY, RENT

 
  

   

 

Zaby rehoczą, skowronki

śpiewają, roztańczyła

się wieś polska

Pójdźcie ją usłyszeć 1 zoba-

czyć na ostatnich dwuch poże-

gnalnych koncertach Orkiestry

Ludowej Stanisława Namyslow-

sklego, w sobotę wieczorem,

dnia 2-go maja i w niedzielę po

południu, dnia 3-g0 maja, w

wielkiej sai Hanhuttan Opera

House, przy 34th St. 1 Eighth

Ave., w New Yorku.

Ostatnia sposobność!

Zamawiajcie bilety dzisiaj!

Ostatnie koncerty Stanisława

Namysłowskiego 1 jego Orkle-

stry Siermiężnej w Manhattan

Opera House, przy 34th St. i

Eighth Ave., w sobotę wieczo-

rm, dnia 2-50 maja i w niedzie-

lę po południu, dnia 3-go maja.

Sprzedaż biletów już rozpoczę-

ta.

Szkoła Tańców Luni Nestor

w Brooklynie

Wtych dniach otwarta zosta-

nie w Sokolni w Brooklynie

Szkoła Tańców Klasyeanych.

Przyjmowane są uczenice od 3

do 20 lat. Wpisy I informacje

w każdy czwartek od 5 do 7 1 w

sobotę od 12 do 2 po południu.

W tej Szkole Tańców Klasycz-

nych dziecko nabiera szyku i

uczy się eleganckich ruchów,

ciało nabiera gibkości s ćwicze-

nia fizyczne wpływają korzyst-

nie na zdrowie. Tańce klasycz-

ne są dzisiaj tak popularne, że

marzeniem każdej panny jest,

aby umiała tańczyć, Niema nie'

piękniejszego, nic co bardziej i

lepiej wychowuje dziecko, jak

popisywanie się zgrabnemi kla-

sycznemi tańcami, które uszla-

chetniają ciało i duszę dziecka.

Warunki są bardzo dogodne.

Grzegorz Cymbal!!!

OJ Grzegorzu, Grzegorzu

Cymbale! można usłyszeć przy

każdej sposobności obecnie na

Greenpoint. f

Właśnie chcę wyłuszczyć, po-

nieważ nie wszystkim jeszcze

wiadomo, Iż odbywają się wła-

śnie tu w Domu Narodowym

próby wesołej komedji pod ty-

tułem "Gnegofi Cymbal." A

ponieważ jest to jedna z naj-

komiczniejszych sztuk jakie

kiedykolwiek u nas grano,

przeto epitety sceniczne w lot

sig. roznlosty! wśród bywalców

Domu Narodowego i poszły da-

lej na ulicę.

 Arcywesoła ta komedja ode-

 

grana będzie w niedzielę, dnia

10-go maja b. w sall Domu

Narodowego, /w Brooklynie,
przez miejscowe Gniazdo Soko-
łów ze współudziałem najlep-
szych sił gcenicznych z Brook-
lyna i New Yorku i pod reżyse-
tl znanej szeroko i zaszczytnie
artystki teatralnej pani Heleny
Czaplickiej,

Jest to rzecz Molierowski
któż z miłośników sceny nie
zna Moliera?

Jego genjalne utwory sceni-
czne słyną na świąt cały i
oczarowuje tłumy,

W

.

sztuce tej

:

Molier uwy-
datnił różnice stanów, i tu wie
dzimy

|

olbrzymi kontrast

|

po-
między prostotą i dobroduszno=
ścią chłopską a wyratinowa~
niem

|

szlachcianki Jego tony,
która go w skandnliczny spo-
sób oszukuje. Sztuka ta obti-
tuje w sceny tak zabawne, iż
z oczu łzy wyciskają,

TO-SKL

Oddział „Naprzód"u "a Zis. P,

„WIECZOREK

-

FAMILIJNY»

upiększony znakomitemi nies
dzląnkami w sobotę, dnia Z);
maja 1925 r., w Domu Narodo-
wym, 261-7 Driggs Avenue,
Brooklyn, N. Y.

Początek o godzinie T.ej wie-
czorem. Cena biletu 50 centów.
Mup'lu doborowa polska,
O liczne przybycie uprasza

Komitet.

POLSCY LEKARZE
-_
 
Telefon. Greenpotnt STI

. LOUIS 8. GRYCZ
102 Kent Street, Brooklyn, N. v.pom. Manhattan Ave. t in atcopzijy Ukżepowa:

lo 1po pol. i od
w Arod I nledilele od l‘udfllyz‘

Gryea dopiero wróci z Kuro
snów awa. praktycy

ocx.
pr. po

r
tyk

'Telaton, Huguenot 0106

8. M. Lewandowski, M, D.

copmuyr

® medan?1 Peisiso's0,59

TOT Peurth Avenue, Brooklyn, N. v.

---

Dr. Franciszek W,

tva buat Boked
868 Leonard. t.. 116 North 9th 8t.

Wllako Nassau Ave, :blisko
94 1 do 2 po pol WZAW*
0d 6 do 8 wiecadr

|

Od 5 do # wiecząę

Telephone, Greenpolnt 2403, 3136

 
 

Teiston, Stage 2133

HENRYK SOKAL, M. D,

383 South Third Street

blitko Union Avenue

BROOKLYN, w. v.
aonzmer URZĘDÓW
od 13 do 1 po pat
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Rady
„Płynny wosk,tak ow Liquid
Wu jest najlepszym środkiem

do polerowania mebli, Meble

zachowują i nowy i świeży wy-

glad i co najważniejsze, kurz się

nie czepia.

"Aby zapobiedz gubieniu igieł

w poduszeczce od szpilek, trze-

ba wszyć kawałek tektury w

wewnątrz poduszeczki, to rów-

nież zachowa jej forme.
kk k

* Biały jedwab nie zżółknie po

praniu. gdy się dodaje łyżeczkę

octu do ostatniej wody do plu-

kania.

Kwaśne mleko samo w sobie

nie jest bardzo pociągającym,

ale użyte jako podstawa do pie-

czenia smacznego ciasta, nabie-

ra o wiele większej wartości.

Koszt mleka jest obecnie tak

znaczny, że należy wystrzegać

się jego marnowania i starać

wię wszystko mleko wykorzy-

stać i użyć do czegoś w kuchni.

Mimo starannego przechowy-

wania mleka, często zdarza się,

że ono nam skwaśnieje, tak-

samo jak skwaśnieje nieraz

śmietanka

Nie jest to jednak wielkiem

nieszczęściem, gdyż kwaśne

mleko jak i śmietana mogą być

użyte do pieczenia różnych

ciastek.
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Przygotowania. - Każde przy-

jęcie gości powinna przezorna pa

ni domu obmyśleć wcześnie i roz-

łożyć sobie zajęcie, aby wszystko

było dokładnie i na czas przy»

golowane i by sig sama zbytecz-

nie nie zmęczyła, Wtym celu na-

leży sobie zrobić następujący

plan;

1) Naznaczenie dnia przyjęcia.

2) Kogo i wiele osób zaprosić.

3) Rozesłanie zaproszenia.

4) Ułożenie „menu". - Obli-

czenie kosztów,

5) Przygotowanie

Kuchnia

Zupa cebulowa

  

 

produktów.

Kilka cebul zwyczajnych lub

lepiej jeszcze hiszpańskich (li-

.cząc jedną na osobę) pokrajać

cienko i udusić w rynce z ma-

słem na wpół rumiano, (nie spa-

Skoro cebule będą już

dostatecznie miękkie, rozpro-

wadzić je rosołem z jarzyn, do-

dać nieco buljonu, osolić i opie-

przyć. Niech się to razem go-

tuje przez dwadzieścia minut,

potem zaprawić mąką kartofla-

mg. Do tej zupy podaje się

grzankiz białego chleba i tarty

ser szwajcarski, Można tę zu-

pę zaprawić śmietaną z źółtka-

mi, wtedy cebuli nie rumienić,

zupę przetrzeć przez sito a se-

ra nie podawać. Dla specjalne-

go smaku, osobno sparzyć w

garnku trochę tymianku i prze-

dzić do naczynia z zupą nie

gotując z tymiankiem.
«

  

  

 

"Auflauf" z truskawek

Przetrzeć przez wlosienne si-

to funt surowych truskawek i

dodać do utartych wprzód sze-

ściu żółtek z tyluż łyżkami cu-

kru; wymieszać z ubitą pianą i

dwiema łyżkami tartej przesia-

nej bułki, włożyć do formy bu-

dyniowej wysmarowanej mas

lem i wysypanej bułką i goto-

wać w parze przez trzy kwa-

dranse  

OTRZYMACIE ŚLICZ-

NY KOLOR, UŻYWAJĄC :

„DIAMOND DYE"

to
ra pomocę Diamond
Des, możecie w do-
mu potarbować lub
nadać kolor mate
rom. Po prostu, za

mać blade dellkatne
kolory, zaś zaoto
wać w farbie chcąc

o: kolo.
. Każda 16.cento.

wa paczka zawiera wskarówk! tak
proste, że każda kobieta może nadać

potarbować spodnią bie.
a wstążki, urdu-MN,
xuknie, płasrcze, pończochy

awedry, draperje, nakrycie, portjery,

..Dismond Dree" - taden

 

  

Potrawka z cielęcych nerek

Kilka nerek cielęcych pokra-
jać w plasjry, posolić, otarzać
w mące i obrumienić na maśle.
Na tem samem maśle zrobić za-
praźkę, dodając pół łyżki mąki,
rozprowadzić rosołem, wlać kil-
ka łyżek kwaśnej śmietany, wci-
snąć trochę cytryny, wsypać na
koniec noża papryki i łyżeczkę
utartego majeranku, włożyć w
ten 808 nerki i dusić przez dwa-
dzieścia minut.

 

Kalafjory po włosku. - Ugo-
towane kalafiory ułożyć na wy»
smarowanym masłem półmisku.
posypać tartym parmezanem, dro
bno usiekaną szynką i pokrajane
mi w talarki duszonemi pieczar=
kimi, następnie polać sosem po-
midorowym czystym i wstawić
do gorącego pieca do zrumienie-
nia na 15 minut.

Poezje

SwiTE?

Iv

 

"A powiedzieć, rybaku mój młody,
Co tak znacie jeziora głębiny,
Czy też jeszcze są w falach tej wody
Switezianki- _rusałki - ondyny?"

 

e, panoczku! -Już dziś świteziunki
Nie ukażą się ludziom na oczy
Jeno widać zaklętych ziół wianki,
Jeno skrzydła tej ważki przefrocze)."

  

   

"Ale dawniej bywały rusałki*"
j, bywały! jak starzy namprawią :

"zy zarośla gdzie - wody czy skałki,
Niby wszędy boginki się jawią."

  

"Teraz niema?"-
"Gdzież się skryty?

znaje?
Musi ludzkie je grzechy urzekły,
Więc się w lepsze przeniosły gdzieś

zaje"

"A niema, uciekdy."
-"A kto ich tam

 

 
"A dlaczegoś uciekły za morze?"
"że tu ludzie niedobrzy sig stall."
Więc im smutno tu było w jeziorze
I na innej tańcują dziś fali.

Bo rusałka się tylko pokaże
Takim ludziom co w sereu są czyści
Mają oczy spokojne i twarze,
Co są dobrzy i bez nienawiści.

Prawdę mówił ów rybak prostaczy
Od złych oczu uchodzi ondyna,
Ach, m bóstwo ten tylko obaczy,
Kto ma duszę, jak leśni. płaszyna.

ANTONI LANGE

Początek punktualnie o godzinie 7-ej.-

WIELKI KONCERT W DNIU PIERWSZEGO MAJA
-- urząd:

RUSKO-POLSKI ODDZIAŁ UNJI KLOAKMAKROW |

w Lokalu, pn. 9 Second Avenue, w New Yorku

na który zaprasza wszystkich swych członków, ich rodzinę,
przyjaciół i znajomych.-Najlepsi śpiewacy, muzycy, tancerzy
i komicy wezmą udział w koncercie.

ądza --

Wstęp: wolny.

| DrobneOgloszenia |
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(Information Wanted)
 

 

#półntka do  nurtownero
in dobese, oplich«tern: nace

      

Ostatnia sposobność usłysze

nia Namysłowczyków

w Ameryce!
Wyjeżdżają w przysz-Um

tygodniu do Polski
ostatnie dwa koncerty

w MAHATTAN OPERA HOUSE
34th blisko 8th Ave., New. York

W Sobotę, 2-go Maja
o godzinie 8-ej. wieczorem
W Niedzielę, 3-go Maja
o godzinie 2:30 po poludmu

NY 2NI20N
LALAOHIUE NOWY „maxw

  

Greenpoint! -3g0 maja: Greenpoint!

WIECZOREK FAMILLJNY
ade.Tow. śpiewu Szopena 1 L 0

DziatwySzopena, urządza „Wieczorek
Familijny w niedzielę, dnia 3 maja, 0
godzinie 5-ej po południu, na Sali
raffalnej, 678 Leonard SL. Brooklyn,"*

MORRIS PLAN COMPANY
Wponiedziałek, dnia 27 kwie

tnia, oddział brooklyński Morris
Plan Company of New York, o-
tworzył dla użytku publiczno
ści swoje nowe biura przy 198
Montague St., na rogu budynku,
wktórym się mieścił ten oddział
od swego założenia w czerwcu.
roku 1919.
Pomieszczenie na parterze, ob-

szernę schowki, nowoczesne urzy
dzenia bankowe i inne wygody.
jakie wymaga dobre prowadze-
nie banku przemysłowego, zosta:
ty: zapropwadzone.

Stosownie do sprawozdań pu-
bliczności -przedstawionych -
przez kierownika oddziału p. B.
Frank Boos, oddział ten pory-
cza obecnie około $290.000 mie-
sięcznie zarobkującym i mniej-
szym kupcom, na sanację finan
sów i rozszerzenie przedsię-
biorstw. W marcu pożyczki wy
nosiły w sumie $295,110.

Ubikacje, które obecnie zaj-
muje Morris Plan, zajmowaja

 

   

 

Hygjena i Zdrowie

   

Przez odpowiednie odżywianie
się możnaby się zabezpieczyć od
większości chorób. _Dotychczas
ludzie mało uświadamiali: sobie
tę prawdę, lekceważąc zasady hy-
gieny.

Zatwardzenie jest jedną z naje
powszechniejszych chorób w A-
meryce. Można uniknąć tego
przez jedzenie stosownych pokar
mów. Za mało jemy razowego
chleba, otrąb, owoców, jarzyn,
jak kapusta, selera, sałaty, gro-
chu, brukwi, marchwi i ziemnia-
ków z łupin.

Na śniadanie, o ile możliwe
jedźcie dużo owoców, otręby z
mlekiemlub razowy chleb, jajka
i coś do picia. Dorośli mogą pić
kawę, ale dzieci powinni pić mie-
ko albo kakao. Na lunch zawsze
dołączcie jakąś jarzynę. Na obiad
jeżeli są ziemniaki pieczone, to
przymuszajcie się jadać je z lu-
pinami, gdyż zdrowe i pożywne.

Humor

Podczas egzaminu
na. maszynistę

 

- Co pan sobie pomyśli, jak
pan zobaczy nagle na linji czer-
woną latarnię?
- Pomyślę sobie... pomyślę

sobie, że najbliższy dozorca
drogowy przystąpił do socjali-
stow.

w urquzi; parafjalnym

Urzędnik: - A jakie imię
chce pani nadać swojej córce?
Matka: - Niech.pan napisze

Szimy.

Urzędnik: - Zwarjowała pa-
ni, czy co? -Nie podobnego nie
może być. 'To głupstwo, a nie

Matkr - To może Onestep,
albo dodać Tango, bo jabym
chciała koniecznie, żeby moja
córka, tafała ot"maleńkości coś
Ihodnego w sobie.

 

National Liberty In-
surance Company .za dawnie)
mieściła sig tam Old Manufac-
turers Trust Co., objęła później
Guarantee and Trust Company.

System Morris Plan zoorga-
nizowanyzostał w Norfolk, Vir-
ginia w roku 1910. Wprzecią-
gu czternastoletniej swej dzia-
łalności pożyczono publiczności
przeszło  $620.000,000 na pod-
stawie _„charakteru i mocy za«
robkowania".

JERSEY CITY

Szampjon świata Stanisław

Zbyszko 30-go kwietnia

w Jersey City, N. J.

W sali Białego Orta, pn. 335
Newark Ave., w Jersey City,
N. J., odbędą się zapasy znako-
mitych pod każdym względem
dwuch par, gdzie również obec-
ny szampjon świata Stanisław
Zbyszko będzie walczył z zapal-
czywym a nie poskromionym
Turkiem Hassanem Alli.
Każdy z nas zna Stanisława,

ale nie każdy zna historję tego
największego zapaśnika który
mimo podeszłego znacznie wie-
ku, potrafił jednak zdobyć po-
wtórnie szampjonat od znacz-
nie młodszego 1 zwinniejszego
przeciwnika.

Gazety angielskie nie mają
słów pochwały podziwiając 'bu-
tnego Polaka, który wyka-
zał nie tylko podziwienia godną
siłę ale technikę jak i wytrzy-
małość.

Jest to jedynl sposobność uj-
rzenia 'Stanisława Zbyszka w
tym sezonie tu u nas, gdyż jak
już jego marszruta opiewa, tu
w tym sezonie Stanisław nie
będzie miał żadnych walk.

Tembardziej polonja nasza
jak i'obcy masą mają zamiar
ruszyć, gdyż w następnej pa-
rze będzie ulubieniec publiczno
gel Franek. Judson.

Początek punktualnie o go-
dzinie 8-6) wieczór; kasa zaś
otwarta od. godziny 630 wie-

orr.

Zatem w czwartek, dnia 30-

go kwiotnia.niech każdy ama-

 

 

 

tor sportu zapaśniczego nazną-
czy sobie spotkanie w sali Blą-
tego Orla, pn. 336 Newark Ave.,
wJersey City, N. J.

BAYONNE

DO OGOLU SPOLECZEN.

STWA POLSKIEGO

 

 

Polacy !

 

Wśród objawów czci i hołdu

Polonja amerykańska składa co

roczitie wieMopomnemu dziełu,

pamięci drogiej i świętej „prze-

szłości naszej, Konstytucji Ma-

jowej z 1791 r., stworzonej
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batje, rent 13 213 oni artneramiPolonja zgromadzi się w przy- Bt,@reenpolut. Brookbn.jedne Interesy do Sprzedania "„.„J).vu wszłą niedzielę, dnia 3 maja o
godzinie 2-ej po południu przy
Avenue E, pomiędzy ulicami
19-tą i 18-tą, a stamtąd ruszy-
my pochodem ze sztandarami i
muzyką na czele do sali szkoły
publicznej na 26-ej ulicy pomię
dzy Broadway i Ave. C, gdzie
zostanie wykonany piękny pro-
gram, jako to: śpiewy, okolicz-
nościowe przemówienia i muzy-
ka.

Polacy! Wszyscy stańmy do
szeregu, dajmy dowód swego
powinowactwa i przywiązania
do odrodzonej Ojczyzny naszej,
jako dzieci Jej.
Uwaga: Polonja powinna

swoje domy ustroić w barwy
amerykańskie i polskie w dniu
uroczystości narodowej.
W imieniu Złączonych Towa-

rzystw. Polskich

 

Komitet.

PHILADELPHIA PA

anudomleme

Towarzystwa z polskiej para-
{ji św. Walentego urządzają Ob-
chód Konstytucji Trzeciego Ma-
ja, w niedzielę, dnia 3-50 maja,
o godzinie 4-ej po południu, w
sali Marciniaka, Głównym pun-
ktem obchodu będzie przepięk-
na sztuka teartalna pod tytu-
łem "Trzeci Maj."!
Zapraszamy patrjotyczną po-

lonję do wzięcia udziału w ob-
chodzie i spodziewamy się, że
Polacy z Frankford'u 1 Brides-
burg'u licznie stawią się na sa-
li

KOMITET OBCHODU.

BALTIMORE, MD.
 

Szanowni Obywatele miasta
Baltimore i okolicy!
W dniu 3-go maja, o godzie

nie 2-ej po półidniu odbędzie
się w Domu Polskim  Obchód
Konstytucji 3-go Maja. Towa-
rzystwa polskie jakie istnieją w
Baltimore i okoliy wystąpią in
corpore, aby uczcić ten radosny
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436 EAST 10th Stront, dwawidne po-

koje, biały zlew, elektryczność, rent
$15, dla jednej lub dwuch osób. Zgło-
szenia na miejscu (sor)

POKÓJ do wynajęcia prey[malp—nun!
|Chepuca st Markee Phace

wow York ci," Gio

* Praca dla Kabul
(Help Wanted. Fema

 

cone
POTRZEBA DZIEWCZAT

do napełniania "cork label" i pa-
kowania butelek z "Shoe Polish"

ZGŁOSZENIA
8. M. BIXBY & CO., INC.

46th Street & Second Avenue
Brooklyn; N. Y.

Doświad h Pi
zą

do czyszczenia plam na lepszych
sukniach, hurtowna praca tylko

PRACA PRZEZ CALT ROX.
Zgłoszenia „Mstownie podająo spodzie»

wag zapistę referencje.
Le Parisien Cleaners & Dyers
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$18 Flushing Ave, Brooklyn
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dzień dla każdego Polaka.7 bratniom posiew

NA OCHRONKĘ

W niedzielę, dnia 3-go maja,
1925 roku, odbędzie w sall
Domu Narodowego, pn. 19-23
Saint Mark's Place, ZABA-
WA MAJOWA, urządzona sta-
raniem Ligi Kobiet, Oddział II,
w New Yorku.
Muzyka doborowa.
Wstęp - 50¢.

 

 

  
PLUMBIERSTWO i ELEKTRYKĘ

zakładają 1 reperują
tanfo 1 dobrze

DRECHSLER I BUCHANIS
406 Third Ave. Brooklyn, N. Y.

Tell Routh $704
   

  

 

Ha]
KOBIETY do, ogóln one} boty

ray mni-1 lux-AlmTtlolon wind-m
  Clad. Stree

 

Hrovayn

Argonarevo knew
mężcazan, kobiet 1 daleci, różnych t
1 równych im

   

+„ERI
m ih Ave,, Columbus

___-___

„a1 do A wiecsór
38.

 

Praca dla D‘lfzczyzu
(BHelp Wanted Male}

MALŻĘSTWO 26 domowej roboty i worredile._ Stafford. $6 ¥uiten st. (tom)
MĘŻCZYZNdoświadczonych przy ros:

tapianiu babblit 4 solder metal.
Producing & Refining Metal Co., 17-19
Catherine Slip... Telefon Dry ck

(tomy 
NMALARZY _samochodów
trędnych rabotaikow bodv runu

również striper 1 mężczyzny do wy
kończania, my: lumen
będa miel! pierwszeństwo - D.>F
Bowman 8 Hio«ajs has my wa
sbington Ave, Newark, X. I: -(1m)

  

 

 

Business Opportunities)

 see..
| side na zo-

g. 1900 tygodniowo, czteroletni lease,
s p prom. 12

une as doggO9 C
Montgoniery 4

 

BUCZERNIX 1 gromernia do sprzedania
z powodu innego interess, cena przy-

 

 

  

io6 pleniedry może pozostać za wpłaty
uma-mu 118 Prince Bt.. Telefon

 

oo. 18
do, :?

nia. z powodu stabego z #, #
wyie Ave Szoye

Realności do Sprzedana:

  
 

»«toon. vqlfluuenl 421 South ° (Real Estate for Sale)
"hfrect, Newa fay

BUCZERNIA on eptzedat 20 Hamil w. uprawi m]-
ton 6, 20g ed "Bt, Harrison sumniemmx; winneniet. da:C miennej drogi, unlald ”5.905
m: kie arka W

a prędkiego REMI bardzo -tanio RMO nowy spie farm nilecznych 1 he
sent Wn Wert "Kinney =:*-: chill drobiu, wiele można nabyć m

 

(ionMay a, 3, 4,b)

"dosprredania x powodh
"Tag fitk to ring

enpolnt, Brooklin. (n

  cas
wyn-au

st
  

  

, Cire 1 Suationary, biime ao.
7, Indus miemskanle, dobize grosze

Cena tylko 1618; cos Prd
»›
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